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Generał Konarzewski jest przekonany, że napadu dokonali nie wojskowi.
Warszawa, .16.12 (Tel. wł.) Sejmowa ko- 

■nfeja budżetowa prowadziła dziś pracz cały 
dzień i do późnej nocy dyskusję ogólną nad 
budżetem Ministerjum spraw wojskowych. i 
Na posiedzenie przybył wiceminister spraw 
wojskowych generał Konarzewski, gen. Gó­
recki w otoczeniu całego szeregu Wyżnych 
oficerów. i

Pierwtey przemawiał poseł Wasyńczuk, ’ 
(Ukrainiec). Przemówienie jego miało chara- i 
kter wybitnie polityczny. Domagał się auto- i 
nrmiji dla Ukraińców i stworzenia odrębnego j. 
wojaka ukraińskiego.

Poseł Kiracbbautn (Koto żydowskie) do- | 
wodził, że położenie żydów w wojaku w nł- ’ 
•-rem się nie zmieniło: żydzi są ograniczeni w I 

prawach. Twierdził, że żydzi nie są przyjmo­
wani do kancetaryj wojskowych i do cokół 
workowych.

W dalszym ciągu dyskusji zabrali głos po­
słowie Kwiatkowski i Poniatowski. Na zarzu­
ty wysunięte w dyskusji ogólnej odpowie­
dział w półtoragodzinnej przemówieniu gen. 
Konarzewski, referent Kościałkowsto, 
pułkownik Petrażycki oraz podpułkownik 
śctedy Itaki.

Generał Konarzewski odpowiadając na 
zarzuty wysunięte przez posła Kłrschbouma, 
zaprzeczył co do niejednakowego traktorva- 
nta żołnierzy. Minfeterjum spraw wojskowych 
wydało specjalne zarządzenie co do jednoli­
tego trakton.-jłia żołnierzy bez różnicy wy- I

znań.
Odpowiadając na zapytanie w sprawie 

napadu na posła Ździechowskiego, oświad­
czył, że Minfeterjum spraw wojskowych prze 
prowadził skrupulatne dochodzenie. Szcze­
gółowe śledztwo jednali nie stwierdziło, aby 
w napadzie brali udział oficerowie. W dal­
szym ciągu wiceminister Konarzewski zako­
munikował, że zaraz po napadzie, gdy się o 
tem dowiedział, miał przekonanie, że zacho­
dzi prowokacje. Uważa zatem, że powoływa­
nie specjatoej komisji śledczej sejmowej jest 
zbędnem.

Oświadczenie gen. Konarzewskiego musi 
wywołać zdziwienie, jeżeh się przypomni list 
ówczesnego premjera Bartla do marszałka

Rataja, w którym stwierdza prawie że nie­
wątpliwy udział wojskowych. To też opinja 
w tej kwestji p. Bartla koliduje mocno z wy­
wodami gen. Konarzewskiego.

W dalszym ciągu dyskusji poseł Lieber- 
man domagał się zmniejszenia kontyngentu 
armji do 88 tysięcy żołnieuy i skreślenia kre­
dytów przeznaczonych na wyżywienie armji 
ponad powyższą ilość.

Na wniosek ten odpowiada®: gen. Górecki 
i płk. Petrażycki. Wniosek pasła Liebermana 
odrzucono.

Godzina 12 w nocy dyskusja w dalszym 
ciągu trwa.
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O zwolnienie 
gen. Kozwauowskiego
Warszawa, 16.12 (AW) Senacka komteja 

wojskowa i spraw zagranicznych pod prze­
wodnictwem senatora Kiniorskiego (ZLN) 
rozważała na dzfeiejszem posiedzeniu zbioro­
wą petycję przekazaną komisji przez marsza! 
ka Trąmpczyńskiego, a którą podpteato33 sto 
warzyszeń lwowskich.

Petycja domaga się wypuszczenia genera­
ła Rozwadowskiego na wolność.

Sprawa ta będzie pzedmłotein obrad jedne 
go z najbliższych posiedzeń Senatu.

Wicepremier Bartel 
u marszałka Rata a

Warszawa, 16.12 (PAT) Dziś w godzinach 
popołudniowych do gmachu Sejmu przytył 
wicepremjer Bartei wraz z ministrem spraw 
'vewuętr®nych, gen. Skład&owskim.

Panowie miiutytrowie zostali przyjęci przez 
marszałka Sejmu Rataja, z którym oibyl-i 
Półgodzinną konferencję.

Prote.torat Prezydenta 
nad Z. H P.

Warszaw a, 16-12. (PAT). Prezydent 
Rzeczypospolitej wyrazH zgodę na objęcie 
Ifeotektoratu nad Związkiem Harcerstwa 
dolskiego.

Konwoó militarna Niemiec i Roi
ZAPOWIEDZIĄ NOWEJ WOJNY

Berlin, 16J 2 (PAT) Tygodnik polityczny
„Web. Bhhne“, omawiając rewelacje „Man­
chester Guardian“ nu temat zakoospiirowa- 
nych ńbrojeń Reichswehry w porozumieniu z 
sowietami, zwraca uwagę na znaczenie tych 
maohinacyj dła połityki zagranicznej Rzeszy 
i stwierdza, że obecny sojusz Niemiec z Ro­
sją jest niechybną zapowiedzią poważnego 
niebezpieczeństwa wojny.

Konwencja nrilitama Niemiec z Rosjp„ w 
obecnej chwil- oznacza w stosunku do gra­

Stanowisko rządu angielskiego
W SPRAWIE ZNIESIENIA OKUPACJI NADRENJI.

Londyn, 16.12 (PAT) Odpowiadając w 
izbie gmin na pytanie, dotyczące stanowiska 
raądfu brytyjskiego, w sprawie ■wycofania 
■wojsk sojuszniczych z Nadrenji — sir Austen 
Chamberlain oświadczył, że co się t.yezy 
wcześniejs-zęgo opróżnienie Nadrenji, anutofri 
przewiduje art 439 Traktatu Wereałskiego, 
to poIHyka rządu pozostanie w tym wypadku 
w zgodzie z postanowieniami art. 431.

W dalszym ciągu Obanuberlain oświadczył, 
że wojska sojusznicze mogłyby być wycofa­
ne w terminie wcześniejszym, aniżeli to prze­

Czechosłowacja twórz; rezer­
wowy iundusz na zbrodnia, i
Praga, 16.12 (PAT) Izba przyjęła wozoraj 

głosami bloku tccądowcgo oraz socjalistów 
narodowych projekt ustawy w ęprawie utwo­
rzenia. rezerwowego funduszu na cele zbro­
jeń. Do funduszu tego ma wpłynąć rocznie 
przez lat 11 315 miljonów koron z tem za- 
straerzonietm, że . budżet minfeterjum obrony 
narodowej nie przewyższy 1.400.000.000.

Pos Kętrzyński 
opuścił Moskwę

Moskwa. 16.12 (PAT) 15 b.m. o golzwue 
17 poseł Kętrzyński z małżonką opuścił Mo­
skwę, żegnany na dworcu przez przedstawi­
cieli komiwwjatu spraw zagranicznych pp.: 
Stomoniakowa, Rorińskiego, Zogo, Karskie­
go oraz licznie zgromadzany korpus dy­
plomatyczny, a więc ambasadorów Francji, 
Włoch, Japonji, Tbrcji, posłów angielskiego, 
szwajcarskiego, (duńskiego i awgnifekiego, ’ 
przez radcę ambasady niemieckiej i innych, 
wraz z małżonkami.

imieniu żebranego personelu posefetwa 
i urzędów poselskich w Moskwie, pożegnał 
ustępującego poeto charge dWfaire Ziele ziii- . 
eki. I

nic zachodnich Rzeczy politykę porozumie­
nia i pokoju, zaś w stosunku do granic 
wschodnich poUtykę wojny i rewanżu.
Poetyką wschodnią Rzeszy kieruje nie urząd 

spraw zagranicznych, lecz minfeterjum Reich 
swetry. Minister Stresemann i jego poplecz­
nicy, kończy „W*It  Btihne“ mylą «ę, jeżeli 
praypueoc-zają, iż będą mogił w Paryżu wy­
targować więcej, o ile aapewnią sobie wprzód 
poparcie w Moskwie. Jest to ryzykowne żon- 
gtoretwo.

widuje Traktat, lecz jedynie w wyniku poro­
zumienia, któreby nmtśałofey być zawarte 
między mocareitwami okupu jącemi Nadrenję 
a Niemcami.

W porozumieniu tem Niemcy chętnie wzię­
łyby udział.

Sprawa ta była już zresztą pnzedmwtem 
dyskusji między przedstawicielami' poszcze­
gólnych mocarstw. Wszakże podjęcie w tym 
kierunku jakichś zdecydowanych kroków 
wymaga dłuższego przygotowania i czynne­
go współdziałania rządu niemieckiego.

Reforma wyborcza 
we Francji.

Paryż, 16J2 (AW) Minister spraw wewnę­
trznych Saraiut przygotowuje projekt parla­
mentarnej reformy wyborczej. Zamiast jak 
dotychczas 584 posłów ma być tylko 568, to 
jest ma być o 26 posłów mniej wybieranych, 
a to na sześć lat nie jak obecnie na cztery 
lata. Jedna trzecia część toby poselskiej bę­
dzie musiała w podobny sposób, jak się to 
dzieje w senacie co dwa lata ustępować i 
poddawać eię nowemu wyborowi. System je­
dnomandatowy będzie przywrócony.

N ero nyślty grzeb eg rokowali
BerHn, 16J 2 (AW) Prowadzone tutaj ro­

kowania w sprawie przedłużenia syndykatu 
cynkowego nie doprowadziły do pomyślnych 
rezultatów, tak że z dniem 31.12 1926 r. syn­
dykat wspomniany kończy ewoje czynności.

Stronę Polską reprezentował generalny 
dyrektor Ofezewaki z Wełnowca.

MożKwem jest, ie na miejsce syndykatu 
powstanie oddzielne porozumienie producen­
tów pofekich i oddzielne porozumienie pro­
ducentów niemieckich,

Nabożeństwo za duszę 
ś. p. Prezydenta Narutowicza.

Warszawa, 16-12. (PAT). W czwartą 
' rocznicę zgonu pierwszego Prezydenta 

Rzeczypospolitej, śp. Gaibrjeia Narutowi 
| cza, odbyło się w duto dzisiejszym nabo» 
■ żeństwn żałobne w kościele archłkadedral- 
. nym św. Jana. Na nabożeństwie, które od­

prawił ks. biskup Gall w asyście licznego 
(ktchowińsbwa, obecny był p. Prezydent 
Rzeczypospołi-tcj, -najbliższa rodzina ś. p. 

I Nairulowiczd, cśłcnkowie Rządu z wice- 
premjerem Bankiem na czele, przedstawi­
ciele ciał iistawodiawczyel), dyplomacja, 
reprezentanci amji z gen. Konarzewskim 
oraz szefem sztabu gen. Piskorem, przed­
stawiciele organizacyj społcznycb i t. d. 
‘Świątynię wypełnił ttom publiczności. W 
czasie nabożeństwa pienia wykonał chór. 
Po nabożeństwie złożono na grobowcu śp, 
Narutowicza szereg wieńców.

Stresemann pojedzie do Egiotn.
Wiedeń, 16-12. (PAT). „Neue Freie 

Presse” donosi z Berlina: Ustalonem zo­
stało, że dr. Stresemann wkrótce rozpocz- 
nie dłuższy urlop i uda się do Egiptu. Są­
dzą, żc po drodze spotka się z Mussolinóim 
w jednej z miejscowości włoskich.

460 miljonów dolarów 
na lotnictwo.

Waszyngton, 16.12. (AW) Mimo opozycji 
prezydenta CoKdge komisja izby reprezen­
tacyjnej uchwahila wyznaczyć 460 miljonów 
dolarów na wybudowanie eskadry lotniczej, 
krażowniików i okrętów wojennych.

Uchwałę tę uzasadniono koniecznością za­
stosowania programu budowy floty do do­
tychczasowego programu angielskiego.

Reforma administracji 
Watykanu.

Rzym, 16.12 (AW) Monsigniore Hamp*  
marszałek dworu w Watykanie i prefekt pa­
łacu apostolskiego ustąpił ze swego stanowa 
ka w związku z daleko sięgającą reformą ad­
ministracji Watykanu, która ma nastąpić w 
najbliższych dniach.

Cesarz japoński 
nie umarł.

Tokjo, 16.12 (PAT) Biuletyn o stanie zdro- 
wia cesarza głosi, ie tętno pufeu cesarza » 
legło znacznemu przyśpieszeniu i że w stanif. 
jego zdrowia nagle pogonsoenie.



t. ,KURJER ZACHODNI** — ntotek IT grn».-.i trefl rakm !fr. 3«

iii
1*1

II
■ 0

Marszałek Piłsudski mówił wyłącznie o zagadnieniach wojskowych,
Wa.-ttaiwa, 16.12, — Ka pojedzeniu1 w.WÓ- 

rajszem sejmowej komis?, budiżetótyej, ofrra- 
,iłującej nad budżetem Miałtotobju-ra spraw 
wojskowych zabrał głos pronjcr ^jŁ-udsici. 
Mowa promjcra i mlńistrą spraw węjjskówyćh 
poświęcona, była wyłącznic -ragatlnieutoim 
wojskowym w związku z budżetem.

Premier jest przeciwny, oznap^ću 
eięcenyćh wydatków na SftHfez.w grąnicąch 
wpływów w danym miedącu. rrcmjer.,0- 
świadoza: wydam rozkaz, aby nie, robiono 
żadnych oszczędności i wydawano wszystko 
choćby — ze złości! żeby nie oddawać skar­
bowi z powrotem".

W związku z kwes.tją-,DniFłęt(żwtu>'ja mic-. 
sieconego, maraząłek Piłsudski występuję 
przeciwko pos. Michalskiemu.- (Cli. N.), któ­
ry jako minister -karbu wprowadził tę za­
sadę.

Pos. Mlchalftkii. Nie jo. Marszałek Piłśudiski: 
Pan dostateczjiio działał przeciw wojaku, 
ja się tema przyglądałem. . - <

Zupełnie inac-zcj potraktował nra-rs zatok 
pos. Gzetwortyńsktogo, którego tytułowa! 
„panem księciem11.

W dabszym ciągu mowy, marszałek poru­
sza sytuację polityczną, -ną którą •— powia­
da „zapatruję eię nie tak pesymfetyc®n!e,jak 
panowie".

„Ale faktem jest ■— o*w  kuksa marszałek 
— że wojsko dotąd-nie zostało skasowane 
i wszędzie istnieje, a więc tembardzioj po­
winno -istnieć w Polsce, która przez nikogo 
nfc jest gwarantowana i w wielkiej części 
jest pozostawiona samej /obie. Doppki -,woj-Ł 
sko istnieje, trzeba s-ię starać, aby było jako 
tako dobre i wtedy trzeba nu wojsko płftcać11.

Marszałek przyznaje dato}; że armja’polską 
cierpi na przerost atłnninfetiucji, co jest - ce­
chą charaiktcryśtyćzną wszystkiego, co robią 
Polacy, — i zanowi-a-la sanację w tej dzie­
dzinie.

matoija^ jakian rozporządzamy, -ato nadaje 
się do skrócenia ęłidlty.

Trzeci wzgląd — to .właśnie przeroct atl- 
mfiniffbracji, który sprawia, że wypuszczamy 
wiciui-TijiS^.'-.fcforky właściwie jprzoszK-przez 
wysżiŚtóie króL-że,' inŁż przepisowy.^ fczaj 
BTtrżby. Slnużibą bowiem w istocie trwa tr nns 
króćł?f(-»b’<5i zć' wizgiiętów oszczędnościowych 
słęiąęaipy. j^, gdy tylko można pod różneny 
pójorą-m'-, aby nic bj-ć,zinusżónymi .żywić'

,{Szukani jednak dalszego wyjścia.z ęy- 
tua^ji i może przyjdę z odpowiednim pro­
jektem. Mamy .mianowicie, różne części. woj­
sk c, które pyriirgają rćjncgo cz?;-.i d'i wv- 
sziŁolenk.11.

WYSZKOLENIE.
• AV^zą?;ą?8ęu -rz tą sprawą marszą^k' zimu­

je- się wydżfcetontom wojską, uj.ów?iąc, m,,.nk:
^Przqżywawy..Jwyzys pedagogii wpjęką- 

w.ejć.-Ped/gMjg niezdolny.irytuję-się,i sękuąft.- 
tęm.- bięd-uy materjał ludziki. Wą\m to .®».<aó? 
bie, bę sam jcB-^jn- zJjto ipodagęgicm i ilęgoi. 
zjŁ- JWfeiałein uezyć,-. tyto razy, byw«fjp- 
kly, rokitom przykrości, tym., których uezy- 
tomik . , i;

Mówiono f-M. o. przy.?®<whtoniią,;,.’*»ij>.ka ; 
wem. Daje ono dużo, bo uwaunia oi sziko-iy- 
rekruta.-Ato Łrżtj<k9^4yl<\Ayz.-zftJkto E‘tó- I 
by, aby, pójść dalej na tej-dnoizc spowodo- | administracją.

walyiby wydatki, A panowie nie ohcecie tych, ’ 
wydątków. Czy .odważylibyście się na taki 
eyeitom,’ na Tctóry zaraz zażądałbym miljar- .. 
dów?“ ;

POŚREDNICTWO PRZY -DOSTAWACH. 1
„Wrcezcie jedna rzecz: u-rni-ęcie pośredni- . 

ctwa przy dostawach. Ja opuszczam ręce, 
mówię to szczerze. Dziwię się, że Panowie ' 
tego od ’ wojska, Idedy rami z '•
tem maefć c:qig’.e‘do czyfEenia i tegb robić '

■ rito-możecie. .Przecież'my jesteśmy państwem ' 
„pasków11, gdzie pośrednik ma ogromne do­
chody. Jest to zorganizowana praca i u nas 
jeśf ońa prawem dlą każdego. Boję saę, że 
«• j'k\jv.-‘ w wz-t.ż-: _ wyprzedać po i 
lP» wśs^ein «.■>. y.^kijli Panów, OcobLiuto 
jeżeli ^aitówtó' 'mówią’ o małófótoyeh' albo 
o :.wtoś<';?">:oącht. 'Jaik wp.ęko do .-nich, trafi? 
Każ^'_^ulk .ivus^by ,niięę.’ swycl^ ajentów, 
kjórzyby jó' ^btora/:. 'N:c w-eą|, czy produ- 1

' ) tegó J':.:yz->vy--;:;ji-:i'. czy wujAo 
dią. eębtojratlę z, .Ijakui?iwócędćrem. Jeżeli 
gt^<^jyleŁvU&ię ę$by były aynfone, cto-

ADMINISTRACJA.
„Powrócrw.-rzy do’ armji — zaznacza mar­

szałek —-' za^lakin w ni oj -wiele linW. zdy- 
fkwal"fikowa.nye!i. ludzi którzy brali pehśje’, 
nic ni® robili i siejsidł u^ebto’w majątkach, 
oraz ałiml-.istraeję wlęikBZą nia zostawiłem. 
Ja jestem znany w armji z zaciekłej watki 
z przyrostem admmi.strae.H i zarzutu, aby eię 
do niego przychyl-ał. zrobić mi chyba nie 
można.

Jestem zwolennikiem rzucenia człowieka 
na głęboką wodę, niech sobie radzi, a jak nie- 
poradzi, to utonie. Panowie zaś idaśnie wa- 
szemi prawami nie dajecie mu utonąć, robicie 
sztuczne pęcherze, i ja walczę z temi prawa­
mi, które nie dają utonąć wszelkim niedołę­
gom11.

„Bywały wypa»lki, że ktoś wydalony. ze 
służby za naiJuźycia, stawał się przedmio­
tem zazdrości tych, którizy zostąwali, bo nie 

• umieli, cay nic zdą/żyłj zrobić nadużyć. Dzieje, 
się to wńzyfttko na.,podstawie praw, przez 
panów uchwajonyeh. JoAlj ktoś się poda do 
dymieji, *eo  często uważam za szczęście, to 
emeryturę płaci, mjo«itw_ skarbu. Płacimy 
emerytury nietyiko za polską, służbę, ale i 
za służby dawniejszo każdemu, kto się zgło­
si. Jestem zwokiciikiim skrócenia..admini­
stracji, lecz jeśli Panowie sądzicie, żc, przy 
tyoh prawacji. któreście uchwalili, jest to mo 
żliwo w szybkim Czasie, (o .się gęubo myfti- 
cie“. I

.JtodmesliHio tu — ciągnie dalej tnarsza- 
łek Pifeufeki — sprawę ryczałtowej gospo­
darki. Dała ona dużą oszczędność i możność 
wybrnięcia po.nagłem i ogromnem obeięaiii 
budżetu za ministra. Żetfgowijkiego. Biedny. 
Żeligowski nto mógł sobie dać rady z sytua­
cją wówczas powstałą, a to obcięcie jest, też 
zasługą Panów. Minister Żeligowski byi tu, 
mówiąc po rosyjsku, ^bć-z. • winy winowąt<‘. 
Takie sytuacje znnn-szają później do łataraia1’.

I
l

SKRÓCENIE SŁUŻBY WOJSKOWEJw
„Zwracam uwogę Panów, na materjał wój- 

wkowy, jakim rczpii^ządzamy.- Polski żoł­
nierz uczy się wojenki Iwirdzo &zyUko, lecz ni 
gdy dokładnie, Jewt trochę fekkomySlńy'’ i 
łatwo przechodzi do porządku nad swemi 
obowiązkami. Białorusin i Rusin ućzy ””ś?ę' 
znacznie trudniej, lecz jest dokładniejszy, nie 
którzy też oficerowie wpebjalnto Cenili sobie 
ten materjał. Dla naszego więc żołnierza 
skrócenie służby wojskowe; -nie jest pożyte­
czne11.

Drugi wzgłąd — to wielka ilość analfabe­
tów. Póki procent analfabetów jest tąik wiel­
ki. trudność skrócenia służby jest duża. Ten

j | Wiadomości ze stolicy.
I KPT. MI-KUTA ARESZTOWANY ZA

• SZPIEGOSTWO. Donieśliśmy już o aresż-

ItowMiu ‘kpf< St. Mlkuty. dowódcy kom- 
I»iiji'«a!-‘:i':«Wł-j M. s. wojs-k. Jak się oka­
zuje, kpt. Mikuta jest'zamieszany w aferę 
szpiegowską niejakiego Aleksandra Lam- 
cliy. Ut/y likv. i ia- ji -zajk’. .--.-.iM-gow-kiej 

. Lam di y wyi&ft) na jaw, że caełjpała ona 
.wńfilrriiośc-i-co do tajnych spraw -wojsko-, 

j w yc h od k-pk- Mikuły, któremu wypłacano 
za tojjruhsze sumy, w dplarach, tyjado- 

-męśei.te wydawane były jednenitt z oścień' 
nycii pańs-tw. Zdemaskowanie' kpt. Miku- 
ćy ńastąlpilo lid skutek 'ujawnionych w 

; czasie fćwlzji 11'Lnmrłiy sekretnych no- 
, totek? :.<x>-do c-ągani-zacji spajkj. Obserwa- 

cja wykazała, że kpi- il.kuta prowadził 
nics-lyj^iąnie rozrzutny, tryb życia, a z ze: 
znania' świadków wyszłó na jaw. skąd 
czćifpttFńu tb ióieniądźA 'Śie'Mwo spocz^-. 
wa-w -ręferch ]-rykura.tora pik. Karczmą^ 
ku. K-yt. ni-law Mikuta w w • 
majowych brał" czynny udział po stroni?' 
cd^iałów; pir.rj--}. rZteiKlskiegp. Warto W 
również z-iznaezyć, żc śze-f tej szr..;ika»azf*ri-

. gipwsluef^La-mćha. był już zamksziatiy w 
tdełę -fezpieępo.wską ‘łłEuicza.

ZAJŚCIE NA „DZIEJACH GRZE­
CHU": •'Pipl pokoju w Warszia-wio rozpa­
trywał sprawę zajścia na przed stawieniu , 

’ ..Dajejów.,.Grzechu" w Teatrze Pohkifń.

b^bym., Jał^jah „prób.,.(Głosy:.,. W -.Ntem-’ 
c-zecji, w Xu£fc>p tó feyłoj. 'ByÓ móże/tó było 
nrwl wolną". ’ ’ ..t/Jjejww,,yvrzee.iiu w leatpze r-uŁSKau.

Ś.trcK.zezając. się, premjer‘HiwLki oświad- ! Frz<<l aąijjn -binęlo kilkunastu mWBtton- 
■ ■ - • • - - ■ • - có\yK oskarżonych o zakdocerac' spskojn-

ipuibnczn^go. (Ibiroilę wnos-i-li: 
KwiftęłfhWki i d»r: K. Muszalski. Ątejfit- 
szafefitf. w, sycm znakami tein przemówie­
niu. podciął się .ńą airt. 46 ,k. k.. dowo­
dząc, żę oskarżtni działali pod wpływem 
wyższej końr.ecznóśfei, w poczuciu ohrażó- 

"negó prżićcśtawdenićni ..Dziejów' Grzechu111 
| insfynktir moralności. Sąd uwolnił oskar- 

żzmycM iKorolca, Mo^dorfa, Kunickich, 
. Stę-pcs-yJca i Sokołowskiego, wś pozsfe- 

ł}’ęi)..skazał na kary d 20—150 zł.
O REHABILITACJĘ Ś. P. HUBERTA 

, LINDEGO. Sąd ąpęlacyjny w. Warsza*ie  
przystąpił do ponownego ró-zpatrywańiia 
s^raiwj?' nadużyć w P. K. O., której epilo­
giem' była. ■ tragiczna śmtorć śp. Huberta 

- Lindego.;--(Jhodfci- obecnie., o sprzeciw ro­
dziny-ś-pr-H. Lindego woi>ec wyroku, uzna 
joeegę .winę, zmarłego i skazującego zmap- 

; lew na zwrot oTt'fzymifj mimy rzeko­
mych strat skarbit państwa. Rozprawa 
zostafti WFroczona --z powodu defcyeji Sądu 
oJ>-p!cwoł:niiu tyzeregu nwrydi świadków, 
którzy ma,ią rzucić n^c światło na spra­
wę. , -

EKSPORT POLSKICH PLAKIETEK 1 
MED.ALJONÓW. Mennica państwowa wy- 

| kontuje, jak wiadomo, szereg artystycz­
nych, plakie-tok i medaljo-nów, które ostat­
nio 'znalazły ciiętńyćłi nabywców- zagra- 

I ntoą.’’ Największy popyt, niają wizerunki 
i Matki Bo-kiej Częstochowskiej i Oytro- 

bFaimski£>k podobizny marszałka Piłsud­
skiego. obecnego Ihrzydenła R-zeczyno- 
spolitej. T. Mośctokłego, -oraz zmarłych pi- 
sh-fev -Żeromskiego i Reymonta. Najwię- 
ksżą'iłośe wyrobów artystycznych men- 
ińiey wywozi się do Rumunji. W Aimeryoe 
wieUęiem powodzeniem cieszy się potoki 
aopętrykattoki mcdaljon jtrbimuszówy.

ZNÓW WYWIEZIONO BEZCENNI’ 0- 
BRAZ Z POLSKI. Za 1.400 dolarów kupił w 
lVąrc-.ząwie oryginalny obraz Dtirora włnści- 
cieFantykwar kfa eztuki z Mcdjolanu. Przy- 
jcohkł on Jo-Warszawy i oglądnąwszy tóys- 
kwaWeowane prcez..p^wnc muzeum obrazy 
'7-ę\.fiKyęik^V!l'ne.j kolekcji, ząkupil z nto-h ję- . 
dep, placąę 'dontoroslym warszawskim, znaw­
com sztuki 1.400 dolarów, ij. tjdc, ile zażą­
dali'. W^kilka dni nabywca sprzedać ów obraz, 
który, jak się okazało, był, orygujAtero Dflre- 

I ra-. jedm-inttz nnraeów europeirkioh za sumę 
150.000 (tolarówi

7,NÓW ZBÓJECKI PORACHUNEK PAR­
TYJNY. AV ĄYarszawię na-Pradzc, na targo- 
wiiiku. bydięcora, gdzie namordowano dyrek­
tora Towarzystwa ubespieczeń trzody chięw- 

’ ne; śp,, I^pngina .Latawca, zaszedł onegdaj 
wypadek zbójeckiego porachunku. Na fumk- 
cjonaTjó&ać 'tego samego Towarzystwa., p- 
IJśtfcowriktogo. napad!- niejaki- CięiżkowwkL 
który.spoczął go tłuc, po głowie jakiemś tę- 
ppm. narzędzym. Policja ubozwladniła na­
pastnika, przekazując go do dysnozrcii poli­
cji póliiyćznej

JUBILEUSZ ADOL.EA NOWACZYNSKIE- 
GO. W Warszawie odbył się onegdaj z racji 
25.1'ećsi'’pracy‘publicystycznej Adolfa Nowa- 
czyftśkićgb bahkiet, na którym przemawiali 
sen. Jablonoweki, Baliński, pos. Zamorski, 
Staniszkis, mec. Dobrzański i inni

ezec®,

.. gtre^rozając. się, premjer ‘Ptłsurfeki ośwlad- 
cy-ł. żę dwie nąjivvażm,ęisze . wady Ciążą ua 
Wojtku: ^miesięczne, budżety i pnzćciąiżpnto,

ISO «
DECYZJA GABINETU RZESZY.

h]
.L

Berlin, 16-12. (PAT). ' Dziiś. o godz,'9 
przed południem gabinet Rzeszy po krót­
kiej naradzie powziął jednomyślnie uehw-ą 
łę, wypowiadającą się przeciwko ultyma- 
tywnym żądaniem socjalistów, aby rząd 

. niezwłocznie żglósił dólirow-ośną "dymisję. 
W koktob parlamentarnych',- tyro-gó wctec 
opozycji pocjalittycznej usposobionych, 
twierdzą. ia -rząd nto1- miał 'zgb-la'1'łńihbgo 
wyjścia, jak tylko podjęcib Ktuconego -mu 
wyzwania. • Bezpośrednio- -po postodz6wU I

gabinetu, kanclerz Mars przyjął prze-dsta- > 
wicieli frakcyj rządowych, którym żako- i‘ 
munifcował uchwałę gabinetu. Prawicowy < 
odłam ludowców zaproponowali podjęcie ' 
rolkówań z intomieclko-narodowymii Sprze­
ciwili, się 'teiriu 'Wnioskowi Centrowcy ide- 
•rikikifaci. Wobec tego sprzeciwu, Kezyć się 
należy z ewcntttalr.em ptzyłączenJeni się 
nlćmieelto-naro  J.-myj^ch do opozycji, pod- 
ciaas glosowania nad vctłrav nieufności dla 
rządu.. ■ - - -.................

STANOWISKO KOMUNISTÓW
Berlin, 16-1^. (I^T). Frakcją, obrado­

wały dziś w ciągu przedpołudnia. -Ną ple­
narnych zebraniach komuniści ppwzięli n-

wyrażenie ycóąm nieufności djla rządu. Po 
zateni pojstąnąwili; domagać się rozwiąza- 

namycn zeonamacn Komuniści ppwzięu .ip . nią reichswchrj’ i zastąpienia jej .milicją ‘ 
chwalę, postawienia odręŁncgo wniosku o • ludlową.

WNIOSEK VOTUM NIEUFNOŚCI DLA RZĄDU.

nia wielkiej' koalicji- nie doprowadzi przed 
perwśzą poio-wą stycznia następnego roku 
do pożądanych wyników. Gabinet odrzu­
cił te propozycje, wobec czego frakcja so­
cjalistyczna powzięła uchwałę, aby na 
dzisiejszych obradach Reichstagu nad bu­
dżetem dodatkowym postawiono wniosek 
o wyrażenie rządowi votum 'nieufności.

Berlin, 16-12. (PAT). Dziś o godz. 1 w 
południe odbyło się ostatnie spotkanie 
między k-aneilićirzcm tf przywÓdćaiWi socja­
listów. Socjaliści oświadczyli gotowoSć 
prołoirigowahia rządowi terminu .ultimatum: 
pod tym warunkiem, że rząd na dzisioj- 
szem posiedzeniu Reichstagu.,z^óży.-, oficjał, 
ną deklarację, iż ustąpi, . jeżeli podjęta !. 
przezeń inicjatyiva w ktoruniku utworze- 1

OŚWIADCZENIE KANCLERZA MARXA
Berlin, 16-12. PAT). Obrady plenarne 

Reichstagu rozpoczęły się. o godz. 2 pop'. 
Gabinet zytwił się w kompłęćie. Przyjęto 
w drugiem i trzęciem cżytapiiu projekt rzą 
do-wy o odroczeniu tęnminu ważności u- 
mów, zawartvC.h z domami, byiych panu- 
jiicydi'ffd .SÓ- czerwca 1927 r., poczeni 
przystąpiono do trzeciego, czytania budżc. 
tu’dodatkowego. W związku z tom na po­
rządku dzienhym obrad znajduje się wnló 
sk-komunistów o wyrażanie votum nieuf­
ności ministrowi Reichswehry Geslerowi 
oraz całęmti rządowi dr. Marsa. Wśród 
niebywałego napięcia na sali,, kanclerz. 
Mąrx składa następujące oświadczenie: 
Żądaniu, socjalistów, aby rząd, podjął ini­
cjatywę' s-tworzenia szerszej i trwalszej..

t'

ntou^jaŚńtohą wówera-s jęswze sytuację 
W .Genąwić,' Stanowisko rządu spotkało 
s(ę z uzpąpiem.. frakcji, koalicyjnej. Na tej 
podstawie 'podjęto rokowania koalicyjne 
z'socjalistami., UZlujniuini socjalistyczne,' 
dOTOągająęe.śię nsf^ptoniń^pbecńcgjp. rządu 
jeszcze, przęu podjęciem irpkowąu o utwo­
rzenie więllcej.koalicji, musialo zoćtać oid- 
rzu^ęąe, .gdyż'. 'za«ta5owąwe' s.|ę dó' niego*  
doprówjadłr.cliy' do4 podkopania, autoryte­
tu rządowego , żar?•-;»o r.ą '.wownątrz, jak 
i nazewn^rz pąństwa i ij,nieipoiljwialoby 
zaraacim' rozwiązanie ...przesilenia w drodze 
nQęmąIńoj.,.:Jej ódipoYi’kdzla-’npśęi ?a. losy. 
Rzeszy rząd nic -nąógl. ną śiebie przyjąć 
i .pozp.siąwią. ją. partjom Reichstagu; któ- 

... - -■ szwszoj i urwuiszoj.. re„glosożmć hędą.toad jogo ou-alciiiem. W
póntforojy parląpKT-tojn-ej .-w_ fermie, wiel-.. dyskusji pad oświadczeniem kąnęlcjża, ja-. 
klej koalicji siało się zadość, przycztom ka.,pierwszy.,w imieniu frakcji socjalistycz 
i7ąd kicr'ówał się głównie w.zględami.na nej piato-inąwial. posęł Schejdi^iąh.

Proces optaidSw! wąiiersktii tirźaciwko Rniniinil.
Wiedeń, 16-12. (PAT). ,,Neuę Wiener 

Abendiblatt11 donosi z Paryża-, że.'przed 
mieszonym sądem rozjemczym rumuńsko- 
węgferskim 'rozpoczął się wczoraj , proces

dyplomatów, ponicwaK .wyijjkj procesu bę, 
dą precedensem dla/ podobnych .procesów 

............. . . obywątęli węgierskich przeciwko Czecho- 
węgierskim 'rbzpdózął się wczoraj. proces ; stowacji i Jugosławji, Były prezjdent re- 
optantów węgierskich przecinko. pąńs-twu ’ publiki francuskiej Millerand i b. grecki 
riirmufiskiemu, z -powodu •wym-Iaszczenia minister Politis bronią interesów rządu ru 
z wla&rióści ziemskiej. Proces potrwa, 5 mufssklego- 
dni. Wywołuje on aa interesowanie wśród *
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Wiecej godności.
Co pewien czas społeczeństwo polskie dowiaduje się, że przyjechał jakiś delegat, przedstawiciel obcego państwa celem stwierdzenia, jak się powodzi więźniom jwietycanym w Potoce.Przyjazd taki poprzedza serja artyku­łów w polskiej prasie lewicowej i żydow­skiej, zamieszczających biografję owych delegatów, a następnie, tłomaczących, źe los więźniów politycznych w Polsce jest zupełnie dobry. Przyjazd taki poprzedza zazwyczaj dłuższa kamnanja antypolska na łamach prasy zagranicznej. dość przej­rzyście wykazująca, komu to zależy na podrywami i opinji Potoki.Sławnym był swego czasu manifest u- czonych francuskich o ..białym terrorze" polskim, który spowodował dłuższą wy­cieczkę przedstawicieli zagranicy badają­cych więziennictwo polskie. Manifest ów wywoial mocną repkkę uczonych i pisa­rzy połakich. Niedawno znowu przybył p. Duhamel, który z rzewną łezką w oku przyjechał zająć się losem agitatorów ko- munwtycznych. odsiadujących zasłużoną 

karę.Wreszcie obecnie zawitał poseł do par­lamentu angielskiego p. Sbeperd. P. She- perd pojechał do Wilna, gdzie ..zgłosił się do władz rządowych z upoważnieniem wi- ceministra Cara, zezwaiającem na odwie­dzacie więźniów politycznych i odbywa­nia wywiadów bez „świadków". P. She- perd „zwiedził" więzienie w towarzystwie dwuch podprokuratorów, a następnie wraz z przysięgłym tłomaczem wdał się do oso­bnej cdi, gdzie zgromadzono 5 wskaza­nych przez niego więźniów i konferował z niemi przeszło godzinę".Czy niezawiele kurtuazji ze strony Rzą­du polskiego wobec gości o podejrzanej Nzjognomji? Jakiem prawem,u licha, jeden z drugim angielski czy francuski socjali­sta wściubia nos w nieswoje sprawy? I Rząd nietylko toleruje takie praktyki, ale ułatwia, a prasa polska tłumaczy się! Przed kim? Gdzie godność państwowa? I nie dość na tem, że zamiast takiemu goś­ciowi pokazać drzwi, gdy staje się rfjyt natrętnym, zezwala mu się konferować w cztery oczy, z przestępcami, obłazić wszy­stkie kąty, a później taki poseł smaruje Polskę w najgorszy sposób.Tego rodzaju poniżania aę i to dobro­wolnego nie spotka się w żadnym innym 
państwie...Czy słyszał kto. aby delegaci pd- scy, czy jakiej innej narodowści objeżdżali i badali stan więziennictwa angielskiego, niemieckiego, amerykańskiego, japońskie­go, włoskiego itp. Nigdzie, tyiko w Pol­sce. Polska jest tym krajem, w którym gospodarza można protekcjonalnie klepać po ramieniu, szczególniej, gdy się jeet Anglikiem. A później można temu gospo­darzowi nawymyśłać, obgadać, oczernić.Z Polski wyjechała. raz jeden, delega­cja, badać stan więziennictwa dp Rosji, pod przewodnictwem... Bryla. Poco ta de­legacja pojechała, w jakim ceł u, czy isto­tnie na sercu jej leżała nieszczęsna dola Polaków więzionych w turmach moskiew­skich, świadczyły sprawozdania Bryla, który poza sowietami nie widzi lepszego ustroju państwowego. Nie wspomniał ani słowa o doli więźniów polskich natomiast zalecał wprowadzenie ustroju bolszewic­
kiego.Niewątpliwie wina wielka jest po na­szej stronie. Prasa polska lewicowa sł'la­da się w scyzoryk na wiadomość o przy­jeżdżać jakiegoś tuza socjalistycznego. Poszczeg ine dzienniki socjalistyczne prze ścigają się w komplementach. Prasa naro­dowa natomiast zżyma się. dąsa, ale słabo. Rząd natomiast owiany uległo * pokojo­wym duchem, wiejącym z ugrupowań ułtrademokratyczno-maaońskich, nie uwa­ża za stosowne przeciwstawić sl*  r>---/y-

wowi natrętnych gości, rekrutujących się z podrzędniepwego gatunku partomenta- rjrioay zagranicznych.Ostatnia wizyta, posła Słieperda, będzje bodaj ową kroplą, która dopełni miary zniecierplłWłMiL-a społeczeństwa polskiego. Dość tego nieproszonego wtrącania się w nasze wewnętrzne sprawy, dość tych przy- j

Wystawa kaszubska w Tczewie.
Teaew, 14 grudnia.

Mały kraik i nieBc®ny lud poznać. i o- l 
cenić można dopiero z jego pracy. Jest | 
w Polsce kraik i pracowity lud, którym ( 
społeczeństwo nie interesuje się, niestety, i 
zanadto. Są to Kaszubi — Polacy, którzy « 
przetrwał; burze najstraszłiwwzej german’: { 
zacji i nie zaćiracżH dueay polskiej. Dewizą , 
Kaszubów są słowa ich !ia<rodowego poe- ’ 
ty, Hteronima Deróowskiego: ..Niema Ka 
szub bez Połam, a bez Kaszulr PoMcś."

I Przed kilku dniami Kaszubi jeszcze raz 
dali dowód żywotności. Mianowicie w 
'Przewie otwarta zoetata wystawa haftów 
kaszubskich. zorganizowana pracz miej­
scowy komitet z inspektorem szkolnym 
Binnkiem na czele. Hafty kaszubskie po- 
obodziły ze szkoły nauczyciela p. Lewan­
dowskiego, z Kościerzyny.

Liezmie zebranych gości powitał w go­
rących słowach inspektor Binnek. W jiroe 
mówieniu swem naszkicował charaktery­
stykę ludu kaszubskiego, jego swobodę 
patyjotyam i wytrwałość. Wystawę otwo 
rzył burmistrz Wojezyński hasłem „Niema 
Kasunb bez Pomorza. a bez Pomorza Pol­
ski". Otwierając wystawę wyraził p. bwr- 
mie‘iłtz przekonanie, że zWiży ona Kaszu­

Po wyborach na Węgrzech.
WZROST IDEI MONARCmSTYCZPiEJ.

W dniu 10 bm. odbywały aię na Węgrzech 
wybory do parlamentu, które przyniosły waJ- 
ne zwycięstwo blokowi rządowemu. Opozy- 
ca wyszła z wyborów zupełnie zdruzgotana. 
Jak wiadomo, blok rządowy węgierski, z pre- 

; m jwem br. BotlWenem na czele, reprfwomtuje 
i kierunek konserwatywny i mon®rohfetyc.zny. 

Idee konserwatywne błąkają się nawet mię­
dzy opozycjonistami, a wyrazicielem ich jest 
hr. Apponyi, który jednak pozortaje w pew­
nej różnicy zdań z monarchfetamś raądcwe- 
mi. posiada łowiem upatrzonego kandydata 
do koroby węgierskiej, a mianowicie młode­
go arcyks. Ottona Habsburga, najstarezego 
syna b. eeearza A ust ro-Węgier, Karola.

Nastroje niołiarchSstyczne im Węgrzech wy 
wolują wielkie zaniepokojenie w Czechoeło- 
wacji. Czechoełowacy, jako bezpośredni są- 
siedzi Węgier, obawiają się wzroetu imper.ja- 
Iżstyceuyoh dążeń na Węgrzech, które w przy

EBlBzjazffl Anerjki dla jeźdźców pihtid.
PRASA AMERYKAŃSKA 0 SUKCESACH POLSKIEJ EKHPY.

Dopiero teraz nadchodzą szczegóły po- 
! bytu i sukcesów kawaderzystów polskich 

na międzynarodowych konkursach hipicz
■ nych w Nowym Jorku. Zwycięstwa mjr.
■ Toczka, rtan. Królikiewicza i por. Szoslan 

da. a złaszcza sdobycie przez nich prze-
< chodniego puharu Jockey Klubu, odbiły 
i się gfośnem echem w całej prasie amery­

kańskiej. a dła tamtejszej, łak licznej ko­
lon ji polskiej, były wielkim tryumfem i źródłem niewj-powtódzianej radości.

! Widomy wyraz tego nastroju Polonji 
. amerykańskiej daje nam nowojorski „Ku- 
j rjer Narodówy", poświęcając zwycięstwu 

kawaferzystów ipoŁtktch swój wstępny ar­
tykuł pt. „Nasza jazda".

j — Onegdaj Polacy zdobyli w tutejszych 
I międzynarodowych zawodach jedną z naj- 
' ważniejszych i najzaszczytniejszych na-
■ gród. A w sporcie znaczy wiele ten su- 
| kces... zwłaszcza tu, w Ameryce! Wiado­

mo. że społeczeństwo amerykańskie ko-
. cha się w sporcie tak, jak żadne w świę­

cie, zatem dobrze się s.touo; tem-ci lepiej, 
iż właśnie tu, w a-morykańskiem środowi­
sku spotyka nae to nadzwyczajne wyróż- 

' nienie!.Nie ulego wątpliwości, iż przyczy­
ni się coo do spopułaryzowaoKa i-nriecja pół 
skiego, do zbudowania koraystnej opinji 

| o naszej sprawności, tężyżnie, o naszych 
; tak cenionych przez wszystkie narody war 

fizreznrrfr. nWnriei orzeSeż

godnych przyjaciół o obleśnym uśmiechu, poza naszemi plecami oczerniającymi Pol­skę... Rzpłita jest zbyt potężnem pań­stwem, aby byłe kto mógł szperać i gme- rać po kątach! A wymiar sprawiedliwości w Polsce i stosunek przestępców po­etycznych jest oapewno względniejszy, aniżeli gdzieindziej. ,S. A.

bów z calem państwem i będzie jednem 
z ogniw spajającem dusze w jedną całość, 
ku chwale i potędze narodu i państwa poi 
skiego.

Wystawa złożona z haftów i wyrobów 
tkackich odgrzebuje z pod ruin zapomnie­
nia wytwory „rodzimego przemysłu ka- 
sizutekiego", który istniał od wieków, lecz 
zagubił się wskutek wpływu „kultury i 
mody".

Na Watem lub szamn de przepięknie 
grają żywe barwy haftów i wyszyć. Kom 
hinaeje kolorów są uderzająco piękne, 
mocne, a stonowane. Motywy 'zdobnicze 
czerpane z dawnych zabytków satuki ka­
szubskiej: różyczki, tulipany, serca itd. 
Cały skarb rodzimej sztuki -kaszubskiej 
olśnił zwiedzających wystawę i wszedł w 
sztukę całej Polski, jako jeden z tomów 
w wielkim akordzie naszego zdobnictwa 
ludowego.

Wystwą kaszubską zainteresowały się 
w-hdze i istnieje myśl pokarania jej w 
szeregu miast pcitefcich. Myśl ta powinna 
znaleźć jak najszersze poparcie władz i 
społeczeństwa, bo lud kaszubski zasługu­
je na to. Kr.

satości mogłyby wyciągnąć aachlanną rękę 
po .Słowację — i tak podminowaną dążno- 
śoMwni separatystycznenK. Prasa czeeko-sło- 
wacka napada z tego powodu bardzo ostro 
na system rządowy na WęgTzech, twierdząc, 
ie działa on przjrmueem i terrorem, a przeto 
niesłuszne są twierdzenia br. Bethiroa, ja­
koby rząd jego opierał ®ę na zaufaniu jak 
najszerszych wawtw ludności. Datey, i to 
już hardzo ootry zarzut prany ozeekoełowac- 

‘ kaej w sprawie wyborów węgierskich, doty- 
czy powołania do parlamentu ..paspoMtyeh 

t zbrodimrzy", a międay innemi niejakiego He- 
jasB‘a, reprezentanta faszystów węgierakidi. 

I CJty zarzuty te są słusane, wytaróe przyez- 
' lość. W każdym razie Potoka powinna bacz­

ną zwracać na Węgry uwagę, bo były one 
■zawsze zarówno w h-żstorpi czasów Nitekiełi, 
jak i od ległych ekspozyturą polityki niemiec­
kiej. St.

ważnych od morataych, duciiowych, in- 
tefektuainych...

Dacełęć tysięcy co najprzedniejszej pu- 
ś bHezności doborowej oklaskiwało tych 

trzech Polaków,
gdy im przyznawano nagrodę pierwszą 
wśród tyłu współzawodników różnych na­
rodowości. Hymn Polski radośnie roz­
brzmiewał przytem, a dnimą- i zadowole­
niem wzbierały serca rodaków, wśród któ 

: rych znajdowali się przedstawiciele urzę­
dowi państwa polskiego z Waszyngtonu 
i •tótejsi. Polacy byli górą onegdaj w Ma­
dison Sąuare Garden, byli podziwiani 

i wprost entuzjastycznie, byli popularni.
My, co tu, poza Pofeką, na międzynaro­
dowym raczej żyjemy terenie, przesyła­
my trzem rodakom, którzy nam przyspo­
rzyli owych satysfakcyj zaszczytnych, u- 

/ ścisk d.łoni serdecznego powinezowaania 
. i wdzięczności.
| * Sarno sprawozdanie sportowe, umiesz- 
v czone na naczełnem, rzecz prosta, miej­

scu, m. im. głosi:
i — Orkiestra grała

Hymn narodowy potoki
na cześć kraju, roprozmtowanego przez, 
zwycięzców, kiedy wręczano polskim 
jeźdźcom puhar Jockey Klubu. Oficero­
wie, salutując, dziękowali publiczności, 
która stała w czasie Hymnu, a następnie 
dłusri ieszcze wznosiła olnrzeki na cz*ś*  

jeźdźców i Potoki. Drugą nagrodę otrzy­
mała Francja, trzecią Belgja. czwartą Ka 
nada. Zwycięscy objechali dookoła arenę 

| z oddziałem polskim na czele. Żaden z od­
działów cudzoz-iemskicl). biorącycii dotąd 
udział w zawodach, nie otrzymał takiego 
przyjęcia, jak oddział polski. Publiczność 
jest wprost
zachwycona jazdą polskich kawalerzystów 
którzy godnie podtrzymują sławę, jaką 
w święcie cieszyła się jazda potoka. Major 
Toczek, rotmistrz Królikiewicz i por. Szos 
land spisali się dzielnie. Jak wdać, nie 
chcieli zrobić, wstydu posłowi Ciechanow­
skiemu i konsulowi Gruszce, kćórzy spe­
cjalnie przybyli, ażeby oglądać zwycię­
stwo polskie i nie zawiedli się.

I największą bodaj zasługą oficerów na 
szych, o której specjalnie pamiętać i pod­
kreślić należy, jest właśnie to. że zwycię­
stwami swojemi przyczynili się tak bar­
dzo do

podtrzymania ducha narodowego, 
narzucili mocno zachwianą wiarę w uzdot 
nienie i wartość rasy, daii wreszcie tyle 
radości i zadowolenia rodakom na drugiej 
półkuli.

Największy dziennik nowojorski The 
Worid, daje przez całą szerokość numeru 
óytuł: Wielki sukces międzynarodowy dru 
żyny polskiej przy rekordowej ilości wi­
dzów. A dalej, w technicznem sprawozda­
niu, podaje przebieg zawodów, które Od 
początku do końca były niesłychanie e- 
mocjonująee, trzymając widzów w cią- 
gfleim napięciu. Konkurs trwał przeszło 
2 godziny. Startowało 7 drużyn. Każda 
obowiązana była wykonać ciężki parc-ouT? 
■po dwa razy. Teren był

wyjątkowo riy;
warstwa torfu, piasku i <trocin na gładkie? 
kamiennej powierzchni teru, okazała się 
zbyt cienką. Konie potykały się, przewra­
cały. Ogótoie typowano dntóynę francu­
ską, która puliar Jockey Klubu zdobyła 
w roku zeszłym, a która dość gładko robi­
ła parcouns. Niespodziewanie jednak po 
pierwszej rundzie, na czele,’z różnicą tyl­
ko pół punktu, ulokowała się drużyna poi 
ska. Wszyscy jeźdźcy i konie byli mocno 
zmęczeni. <to też drugi parcours poszedł 
znacznie gorzej. Szanse uczestników wa­
żyły się do końca wśród niesłychanego 
podniecenia widowni. Polacy jednak Wie 
dali już wydrzeć sobie zwycięstwa i ko­
misja sędziowska ogłasza wvn-ik, który 
ostatecznie wypadł następująco: 1) Pol­
ska 21 i pół punktów. 2j Francja 28 p.. 
3) Belgja 31 i pół p.. 4) Kanada 34 i pól 
punkt., bez miejsca.: Stany Zjednoczone, 
Holandja i Hiszpanja. Mjr. Toczek dosiadł 
Hamleta, rtm. Królikiewicz Jacka i por. 
Szosdand Readgteda. Zwycięzców przyj­
mowano entuzjastycznie.

Litwa nad brzegiem 
przepaści.

litwa nad brugiem przepaści j
„Danziger Neuesrte Nachrichten" przyno­

szą szereg informacyj o położeniu na Litwie 
kowieńskiej, która, według opinji tego pi­
sma, znajduje się w przededniu wojny do 
mowej.

Wewnętrzne położenie na Liświe kowień 
ridej w ostatnich dniach ogromnie się zao 
strzylo. Pozycja rządu socjalistyczne - lado 
wego w parlamencie jeet silnie podminowa 
na przez opozycję, prowadzoną jtrzez chrze 
ścijanską demokrację. Stronnictwo chrzęści 
jańrfro-dcmokratyczne rozpoczęto oiganiza 
oję w całym kraju oddziałów bojowych, 
przeznaczonych dła celów wewnet-rzno-poW 
tycznych.

Skutkiem wzrastającego stale bezrobocia 
wzmaga się ogromnie działalność komuni­
styczna, a prasa komunistyczna wyraża na 
dzieję, że u-iebawem rządy na Litwie ujmit 
proletariat.

Symptomy te wywołują w wewmętrznem 
i zewnętrzno - poktycznem życiu nerwowy 
niepokó:. W dziedzinie aprowizacji grozi 
nieuchronna katastrofa.

Nawiązując do zawartego niedawno trak­
tatu przyjaźni litewsko-sowieokiego, „Dan 
złger Neueste Nac-hriobten" stwierdzają, że 
Litwa doznała bolesnego rozczarowania 
Sowiety bowiem, wyzyskując trudności, w 
jakich znajduje eię Litwa, łączą rokowania 
handlowe z coraz to nowemi, bardziej cńęż 
kiemi warunkami, które w najbardziej na 
wet przychylnych dła Rosji kołach litów 

i słuch wywołują ogromny sceptyzm. a rów 
nocześnśe zanuiszają rząd litewski do podję 
cia energicznych wysiłków, mających ua ce 
łu przywrócenie kontaktu z pozostałem 
państwami bałtyckimi, utraconego wskuti k 
traktatu zawarteęjo t Rosją.
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J. Smoczyk 
Jedyny polske tiirześtjaoski magazyn 
jHliilersko-zegarmisIrzwki 
w Katowicach przy ui 3 Maja 7 
poleca: zegarki z najsłynniejszych fa­
bryk szwajcarskich, biżuterję złota 
i srebrny, przedmioty platerowane 

i alpakowe. 6825-10 
OBRĄCZKI ŚLUBNE.

Solidna naprawa zegarków I biżuterii 
we własnym warsztacie. 

llHizys slfartj tilj fliiti ta srany.

UWAGI.

Pmfl zebraniem P. IS.
Zorganizowane życie naszej społeczności 

stanęło pod fatalnym znakiem zastoju. Czasy 
są tafcie, że ludziska coraz bardziej skłonni 
tą zasklepić się w małych kółkach ‘współży­
cia towarzyskiego, zajęci panowaniem swych 
osobistych spraw.

Gdyby się wzięło do ręki rejestr fetnleją- 
cych w danej miejscowości zrzeszeń i orga- 
nizacyj społecznych i porównało z ilością t. 
zw. społeczników, z zestawienia togo musia- 
łoby się często, dojść do przekonania, że są 
miejscowości, w których dwie organizacje 
Bobsługuje“... jeden lub półtora społecznika.

Nasze Zagłębie nic^etoi w pracy społecz­
nej na. szarym końcu, a jednak — jak nie- 
wieflika ilość osób, zwłaszcza z pośród inteli­
gencji, oddajo choćby część swojego czasu 
pracy społecznej. Jedni i ci sami ludzie krzą­
tają się w różnych instytucjach, radzą w ko­
mitetach i urządzają zbiórki, a ogół przecho­
dzi obojętnie obok środowisk pracy społecz­
nej.

W takich warunkach tworzy się anemicz­
ny korowód życia społecznego, który nie- 
izdolny jest porwać za sobą bierne z natury ; 
jednostki. Niema prądu, jest raczej woda sto- i 
jąca i coraz bardziej wysychająca, brakuje 
podniet i ambicyj społecznych.

W społeczeństwach żywotnych obywatel- i 
aką legitymacją jest praca społeczna jednost- ; 
ki. Tylko taka legitymacja daje jednostce pra 
wo do szacunku wśród ludzi. Praca ściśle 
zawodowa wystarcza tylko tam, gdzie jej 
bezmiar przytłacza jednostkę.

Tymczasem u nas widzi się wprost setki 
ludzi, młodych i inteligentnych, którym po- 
zostajo po kilka godzin dziennie poza zaję­
ciem biurowem. W jaki sposób spędzają pni 
ton czas? Gdyby przynajmniej życie towa­
rzyskie, w szlachel-nem tego słowa znacze­
niu, było u nas rozwinięte. Gdzież tam!

Wystarczy .przejść się wieczorem spacero­
wą arterją Sosnowca, gdzie jedni i ci sami, 
młodzi i starsi, szlifują bruki, przytępiając 
coraz bardziej swój zmysł spostrzegawczy, 
jedyny z pracujących w nich intensywnie 
organów intelektu!.

Zwłaszcza w obecnym czasie trzeba pomy­
śleć o wzmożeniu pracjF społecznej. Szerokie 
masy coraz bardziej zamykają się w sobie, 
pozbawione dobrej rady i życzliwego słowa 
imtełigeoeji. Zamiast kagańca oświaty, do­
ciera tam agitacja wrogów państwa. Młode 
pokolenie krząta się tu i owdzie w stowarzy­
szeniach amatorskich czjr, sportowych, zda­
ne na własną przemyślność i pozbawione naj­
częściej dobrych wzorów życia społecznego. 
Włościanin na wsi odległej już dawno za­
pomniał, jak przyjeżdżał do niego inteligent 
z miasta z odczytem wychowawczym.

Nie brakuje różnych politykantów, agita­
torów partyjnych, delegatów zawodowych, 
ale działalność, ich daleką jest od tworzenia 
dodatnich wartości społecznych; rozbudza 
naańiętnośc:, rozsiewa jad zawiści, ogłupia 
demagogią.

Zapomniano o czystej i bezinteresownej 
pracy oświatowej, która zarówno tworzy 
szlachetny typ działacza społecznego i uszla­
chetnia szerokie warstwy społeczeństwa, bu­
duje charaktery i podnosi poziom życia spo­
łecznego, będąc jego pierwszym fundamen­
tem.

Placówką pracy oświatowej jest Polska 
Macierz Szkolna. Zapomniano u nas po trosze 
o tej dostojnej organizacji, która miljony lu- i 
du polskiego ocaliła dla Polski i dziś dalej 
rozwija swą diziałalność, wierna swym sta­
rym i zawszem aktualnym hasłom.

W Zagłębiu, a w szczególności w Sosnow­
cu tylko jednostki nieliczne pracują w Ma­
cierzy. KiUkanaścio bibljotek, kilkanaście od­
czytów, jakieś kursy dorywcze, jakaś zbiór- , 
ka - - oto wszystko, co wysiłkiem jednostek j 
mogło być arobioiue. 1

W dniu dziesiejszym odbędzie sic walno przyjść tam najliczniej, by eastanowić się nad 
zebranie Kola P. M-. S. w Sosnowcu. Termin zorganizowaniem pracy oświatowej — w 
godz. 7 wieczór — na plebanii. Trzeba , szerszych, niż dotąd, rozmiarach.

Zakup vi^la bezrobotnych.
Usilne zabiegi u rządu w sprawie zaona i Węgiel zakupiony zostanie za pośrednie 

trzenia bezrobotnych w węgiel odniosły twern starostwa, które otrzymało połece- 
pożądany skutek i władze centralne posta nie spiesznego załatwienia sprawy, aby 
nowily zakupić 280 tysięcy korcy węgla, - bezrobotni mogli otrzymać węgiel przed 
celem rozdania go bezrobotnym. i świętami Bożego Narodzenia.

Z powyższej ilości 80 tysięcy korcy za- | W jakiej ilości i na jakich warunkach 
kupionych będzie w naszeni Zagłębiu, re- odbędzie się wydawanie węgła, narazie 
szta w Zagłębiu Krakowskiem i Górnoslą- I niewiadomo.
skietn.

Kronika Zagłębia.
KALENDARZYK.
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Piątek

Teatr

Dziś S. dz. Łazarza B. 
lutro S. dz. Gracjana 
Wsch. słońca 7.25 
Zach. , 3 28

miejski w Sosnowcu.
W piątek pnzedetaiwóenfe. popularne po ce­

nach znaczni? •zraiżooyeh, „JŁoKdncćć pani DiiI- 
skfcj“ z gościnnym występem tócrówncraęj Wi­
ktorii Aićtawiwefciej w r-ółi Duliskiej.

W sobotę KiśeJirsyfiskfcgo „Oczy księżniczki 
Fathmy“ w inscenizacji i reżyserii Mariana Bto- 
kowskńego. W rotach głównych: pp. Wanien, 
Swięcimska, Bnokowski, Orłowski i 1’atańsfci.

W nóedzfclę popołudniu o godzenie 4 pnzed- 
Rłaiwaemie dia naszych in.uusiństwch; przepiękna 
baśń famtasłycMM, w-5 aktach p. t. „Jaś i Mał­
gosia." mwcmaacona ś^omaana jak również i 
tańcami: muchomorów, maików i knasnciuctków. 
Artysta dekorator Kcbryń pnzygc,łownie zupeł­
nie nciwe, przepiękne detonacje i tortjumy a 
Zarząd Zrzeszenia nće szczędzi kosztów by wi- 

.dwwfeko wyipadto weparóa-le.
W niediŁ-elę wieczór porta drugi świetna 

kome.dja Kiedrayuefciego, grama z wiełkiem po- 
wodzeniem na wszystkich V'.ich scenitah 
.,Oc.zy iŁsiężnic.hki Fatluny".

KiBotaatry w Sosnowcu.
sr.ją dzisiaj:

„Udziałowy": Skrwawiona lilja.
„Oaza": Czy miłość jeść grzechem?
„Sfinks": Bracia Schellcnberg.
Momus: „Brzdąc", Ósanv cud świata, 

Wystawa w Wembley.

Wiadomości djecszjalne.
Ks. Julj&n Konieczny, wika.rjusz par. 

Grodziec, dek. Będzińskiego, przeniesiony 
został na wikarjat do Krcmoóowa, dek. 
Zawierokiego.

Ks. Jan Szyea, wi-karjuisz par. Kromo- 
łów, przeniesiony na takież stanowisko do 
Radomska.

Ks. Aleksan?Bielawską wikarjut-z 
par. Radomsko, przeniesiony na wikarjat 
do Grodżca.

Sklepy przed świętami.
Magistrat sosnowiecki wydał rozporządzę- i 

nie, w myśl którego sklepy w dnie przed­
świąteczne, począwszy od 16 bm. mogą być 
otwarte do godz. 9 wiecz., w niedzielę zaś 
19 bm. od.godz. 1 de 6 popołudniu.

Bilety kolejowe na okres przedświąteczny.
Dyrekcja kolejowa ’ w Warszawie spo­

dziewa się w okresie przedświątecznym 
znacznego wzrostu ruchu osobowego, a 
co za tem idzie, powrotu t. z w. „ogonków" 
przed kasami kolejowemu. Aby togo uni­
knąć, wydział eksploatacyjny dyrekcji 
wydał rozporządź nie sprzedaży biletów z 
terminem 7-draiowym. Bilety tC najlepiej ■ 
jest nabywać w godzinach południowych, 
kiedy panuje na dworcu najmniejszy ruch.

W sprawie zmian w rozkładzie jazdy 
koleją.

sWczóraj odbyła się w Sosnowcu, w sa- ’ 
li konferencyjnej na stacji kolej., koaiferen,' 
cja włada kolejowych z przedstawicielami • 
społeczeństwa Zagłębia, w sprawie zmian 
w rozkładał jazdy.

Władze kolejowe ustaliły, że zasadni-, 
czyćh zmian, z powodu trudności mater­
ialnych i technicznych, przeprowadzić nie 
będą mogły. W każdym razie, w zakresie 
komunikacji lokalnej, poczynią starania, 
aby rozkład pociągów rozdzielić bardziej 
równomiernie. zcodnie z nolrzebami ludno

ści miejscowej, a szczególnie potrzebami 
•dojeżdżających do szkół i urzędów. Nie­
stety, ilości pociągów powiększyć nie mo­
żna.

Sprawa zasiłku żywnościowego 
dla bezrobotnych pracowników umysłowych.

Węzoraj podaliśmy wiadomość, że Magi­
strat dąbrowski postanowił wydać zasiłek 
żywnościowy także bezrobotnym pracowni­
kom umysłowym w ilości i na warunkach, 
stosowany cii przy wydawaniu żywności pra­
cownikom fizycznym.

W zwiąaku z notatką tą dowiadujemy się, 
że Magistrat będziński wogóle' nie robił po­
działu bezrobotnych, lecz postanowił odrazn 
wydać żywność zarówno bezrobotnym pra­
cownikom fizycznym, jak i umysłowym.

Ponieważ dwa miasta załatwiły już powyż­
szą sprawę pomyślnie, dziwną wydaje się 
skarga grupy bozrobatnych pracowników, u- 
myslowycłi, zgrupowanych.przy zjednoczeniu 
zawodowóm potokiem. których przedstawi­
ciele, w osobach pp. Wysockiego i No wickie­
go, zgłosili się wczona; do nas ze skargą na 
Magistrat sosnowiecki, który w sposób kate- 
garyczmy oświadczył delegatom, że bezrobot­
ni. umysłowi żywności nie otrzymają. Być mo 
że, że kwestja wydania żywności bezrobot­
nym pnaieownrkom umysłowym n.:e została 
jeszcze prcez Magistrat w Sosnowcu ostatecz­
nie załatwiona, w każdym razie jest rzeczą 
niemal pewną, że jeżeli żywność wydały mia­
sta sąsiednie, niewątrwwie wyda ją również 
Miagistrat sosnowiecki.

Słupno placu pod budowę szkoły.
Gimnazjum męskie w Będzinie po»?’a'!a o- 

bok koszar przy ul. Sienkiewicza obszerny 
plac, przeznaczony pod budowę własnego 
gmachu szkolnego.

Ponieważ w Będizfmie brak jest odpowied­
nich terenów budowlanych. Magistrat bę­
dziński wszczął starania z Radą opiekuńczą 
gimnazjum o uzyskanie części placu wspom­
nianego pod budowę szkoły powsaecłmej.

Pertraktacje trwały dość długo i wreszcie 
zakończone zostały w ten sposób, że miasto 
kupi część terenu gimnazjum, na którym w 
raku przyszłym Magistrat praystąpi dobudo­
wy dużego gmachu szkolnego.

Jeżeli pozwolą środki finansowe, Magistrat 
rozpocznie budowę jeszcze jednego budynku 
s7.k<*nego  na placu własnym przy ul. Kraków 
stkiej, d^ęki czemu szkoły powszechne, roz­
rzucone po calem mieście w nieodpowiednich 
mieszkam.’a.eh, znalazłyby pomiieszazeJiiie wo 
własnych budynkach.

Z Akademickiego Kola Zaglębran 
w Warszawie.

W dniu 28 listopada rb. walne zebranie 
Akademickiego Kałą Zagłębian w Warsza 
wie wybrało nowe wład®8 Koła w nastę­
pującym składzie: preize3 Szmigielski Hen 
ryk, w-icepreizesl Banasik Lucjan i Schayer 
Wacław, skairbnik Żemła Bronisław, se­
kretarz Kwiatkowski Jerzy. Gzłonkowie 
za-rządu: Dcm&ński Edward i Suchorzew- 
ski Stefan. Zastępcy: Chowiński Mieczy- 
slak i Kocot Józef. Komisją rewizyjna: 
Wolski Tddeusz, Nasiegniewślki Stani­
sław, Kawcizyński Bohdan. Zastępcy: 
Strzałkowski Jerzy i Zajc Wacław. Sąd 
koleżeński: Strzałkowski Jerzy, Nasie- 
gniewski Stanisław, Suchorzewski Jan.

Kurs organizacji teatrów popularnych.
W początkach grudnia b. r. zarząd główny 

Polskiej Macierzy Sz,kolnej, w porozumieniu 
z inspektorem szkolnym w Sosnowcu, zorga­
nizował w Sosnowcu trzydniowe kursy oświa 
towc, poświęcono sprawom irtyslycznęi kul­

tury narodowej i orgaiuizac;i teaUów popu­
larnych. Kurs odbywał się w szkole po­
wszechnej pnzy ul. Wawel: prelegentem był 
p. Jankowski, instrtnk.tar z Wanszowy. Na 
kum powyższy uczęszczało 170 osób, rekru­
tujących się z miejscowego nauczycielstwa, 
wychowanków seminarjum oraz z uczeaic 
Szkoły gospodarczej.

Poświęcenie organów w Myszkowie.
W Aietl-zielę 19 bm’. odbędzie się w Mysz 

kowio uroczyste poświęcenie nowych or­
ganów, zakupionych dzięki ofiarności ro­
botników i za>reąau fabryki p. Steinhage- 
na. a głównie ks. prób. Kałuży, który też 
dokona aktu ich poświęcenia. Uroczystość 
tę uświetni koncert ..Lutni", chórów z Za­
wiercia i Myszkowa oraz prof. Edw. Mą- 
kosza z Częstochowy.

Z posiedzenia Rady miejskiej w Czeladzi
Oncgdaj-zc posiedzenie Rady miejskiej od­

było sic przy dość licznym udziale radnyah 
i poświęcone było głównie uchwalenia szere­
gu statutów podatkowych na r. 1927, Rada 
uchwaliła pobieranie tych samych podatków, 
co i w latach ipópnzcinlcb. z tą zmianą, że do 
podatku gruntowego państwowego uchwalo­
no 50 procent dodatku komunalnego, a nie 
70 procent, jak było w lalach popnzedmdi.

Po wysłuchaniu sprawozdania z działalno­
ści zarządu, które złożył p. burmistrz Rączsn 
szok, rozpatrzona została prośba Dozoru koś­
cielnego o uregulowanie „korcowego", po­
bieranego z ]».J cmentarza od szeregu Jat 
przez Magistrat, a dawniej gminę, zamiast 
przez Dozór kościelny. Rada uchwaliła wy­
płacić Dozorowi za cały czas ubiegły jedno­
razowo 3.000 złoty di.

Ożywioną dyskusję wywołał wniosek za­
rządu motela q zaopatrzenie bezrobotnych, 
pobierających zasiłki, w artykuły żywnościo­
we z fiurjiuizów miasta.’ Wniojek zarządu 
przyjęty został przez Radę m. przychylnie 
i jednogłośnie uchwalono wydać bezrebo-t- 
nym i ubogim mieszkańcom miasta racje żyw 
nościowe w granicach, stosowanych przez 
wotewódfctwo dla bezrobotnych, z zasiłków 
nie 'korzystających i upoważniono zarząd do 
wydatkowania na ton cel emny 3.700 złotych. 
• Po rozpalrzenifi podania Dozoru kościelne­
go o subwencję w wyitokości 10.000 złotych 
na budowę po&adzki w kościele i uchwaleniu 
sumy powyższej oraz po ustaleniu godzin 
otwierania sklepów spożywczych, masarń i 
piekarń, posiedzenfó zakończono o goii- 10 
wieczorem.

Artykuły żywnościowe zostaną wydacie 
bezrobotnym jeszcze przed świętami.

Święta Bożego Narodzenia w wojsku.
W związku z nadehodzącemr świętami 

Bożego Narodzenia i Nowego Roku p. mi­
nister rozkazem dziennym zarządził:

Dnia 24 grudnia urzędowanie do g. 12; 
dni 25, 26 grudnia r. b. i 1 stycznia 1927 
r. wolne od zajęć.

Szefowie poszczególnych oddziałów 
zarządzą w tych dniach dyżury we włas­
nym zakresie.

Na okres świąt. Bożego Narodzenia i No 
wego roku wolno udiziiełić urlopów świąte 
cznych oficerom, szeregowym oraz praco­
wnikom cywilnym — w dwuch kolejkach, 
a mianowicie: 1) od dnia 22 do 27 grudnia 
1926 roku włącznie; 2) od dnia 29’grudnia 
1926 roku do dnia 3 stycznia 1927 r. włą 
cznie, wlóezając w powyższe dni także i 
dni jaody.

Ilość urlopowanych nie może przekra­
czać 50 proc, oficerów i pracowników cy­
wilnych oraz 10 proc, szeregowych.

Kredytowane bilety można wydawać w 
ramach, przysługującego osobom wojsko­
wym prawa do tych biletów.

Kursy modelarstwa letniczego.
Kursy modelarstwa lotniczego dla pp. 

amatorów i amatorek — odbywać się bę­
dą we wtorki od godz. 4 do 6 wTiecz. Wpi 
sy przyjmuje Zarząd modelarstwa lotni­
czego w szkole dofcśztaócającej przy ul. 
Wawel, w godzinach przedpołudniowych, 
zaś w popołudniowych biwo LOPP., Koś­
cielna 6. Modelarnia otwarta dla zapisa­
nych przez cały dzień. Zwiedzanie mode­
lami lotniczej podczas pracy dozwolone 
jest codziennie od 10 rano do 8 wiecz. 
Wstęp bezpłatny.

Ujęcie kolporterów bibuły komunie ycznej.
Onegdaj przed hutą ,3Elowice“r "Sosnow­

cu policja zatrzymała dwuch jujiów: Wta 
dysława Moskwę i Ludwika Pilcha, usiłu.ą' 
cych rozdawać odezwy komunistyczne wśród 
robotników, którzy zebrali się przed fabryką-, 
oczekując na wr.ilatę. Kolporterzy powędrt*  
wali do więzienia.

1 Wczow zaś urzodnik fabryki Dietla w So-
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HłWCU, p. Lange, znalazł w obrębie fabryki 
odezwy komunistyczne o treści, wymierzonej 
praeciw przedstawicielom obecnego nządu. O. 
kolportaż tych odezw posądzonych jest 
darach wyrostków, pracujących w fabryce: 
Młotek Juljan i Młynarski Władysław. Poli­
cja prowadzi dochodzenie.

Przerwa w pracy.
Onegdaj robotnicy, zatrudnieni w fabryce 

Fitanerai Gampera w Sosnowcu, przerwali 
na godzinę prace i urządzili zebranie. Na) ze­
braniu przemawiali delegaci, wyjaśniając 
t-praiwę żądanej 10-procentowoj podwyżki 
płac. Po burzliwych dyskusjach robótnicy w 
liczbie 600 osób, zapowiedzieli, że będą cze­
kać na wynik konferencji tylko do 17 bm.

Zebranie bezrobotnych pracowników umysłowych.
iW dniu 18 grudnia rb. o godz. 10 rano 

w. sali Związku metalowców Zjednoczenia 
zawodowego polskiego w Sosnowcu przy 
ul. Marjackiej nr. 1 odbędzie się ogólne 
zebranie beeróbotnych pracowników u- 
mystowych, na którem będzie zdane spra­
wozdanie delegacji z wyjazdu do War­
szawy oraz omówienie zasiłków na mie­
siąc grudzień.

Pod adresem władz telefonicznych.
Z uwagi na ożywiony ruch handlowy i prze 

myślowy oraz dużą ilość przyjeżdżających do 
Zagłębia w najróżnorodniejszych sprawach, 
zachodzi często potrzeba porozumienia eię 
telefonicznego z instytucjami lub klijentami 
zamaejecowemi. Tymczasem natrafia się na 
nieprzezwyciężoną przeszkodę w postaci bra­
ku odpowiednich spisów abonentów lub biura 
Informacyjnego, mogącego wskazać numer za 
miejscowego abonenta. W Katowicach n. p. 
miejska stacja telefoniczna wskazuje numery 
nietylko abonentów wszystkich miast w Pol­
sce, lecz nawet abonentów w Wiedniu i Ber­
linie, możeby przeto władze naszych telefo­
nów zccbciały zaprowadzić i u nas podobne 
udogodnienie dla wygody publiczności, no i 
własnego dobra.

„Krowoderskie zuchy“ w Czeladzi.
W nadchodzącą niedzielę o godz. 7 wie­

czorem w sali klubu na Saturnie, stara­
niem sekcji scenicznej K. S. „Brynica" w 
Czeladzi zostanie odegrany wodewil „Kro 
woderskie zuchy11 w 4 aktach ze śpiewami 
i tańcami Z. Przybylskiego. Czysty do­
chód przeznacza się na cele rozwoju klu­
bu. Sądzimy, iż społeczeństwo dbające o 
rozwój sportu poprze zamiary klubu, bio- 
-ąc gremjalny udział w przedstawieniu.

„Komety i gwiazdy spadajace".
W nadchodzącą niedzielę o godz. 5 pop. 

w sali gimnazjum im. Staszica w Sosnow 
3u, staraniem Akademickiego kola Zagłę 
bian w Krakowie, p. St. Turski wygłosi 
interesujący odczyt pt. „Komety i gwiaz­
dy spadające", ilustrowany przezroczami. 
Ceny biletów na odczyt 50 i 30 gr. Dochód 
?rzeznaczony na cele Koln.

Na stacji.
Na stacji w Sosnowcu nieznany sprawca 

wyciągnął z kieszeni Wajerbergowi Henry­
kowi z Sosnowca (3 Maja 17) 700 złotych i 
>0 dolarów gotówką.

Fałszywe 5-złotówki.
Policja sosnowiecka spisała protokul na 

Obarzańskiego Icka-Berka z Kielc, który u- 
sitował zapłacić za bilet w kasie kolejowej 
w Sosnowcu fałszywą 5-złotówką.

Kradzież skór.

Podczas przenoszenia skór >z pla tfoimy do 
składu na ul. Kołłątaja w Będzinie, niezna­
ny sprawca ekradł 32-kilową paczkę skór, 
wartości 1.400 złotych. Poszkodowanym zo­
stał Zcłinger Fajwel z Będzina (Małachow­
skiego 3).

Między sąsiadami.
Bielecki Bolesław z Sosnowca (Wysoka 9) 

wkradł garderobę, wartości 149 złotych swej 
sąsiadce, zamieszkałej w tym samym domu, 
GEiwskiej Józefie. Sprawcą kradzieży zajęła 
się poikcja.

Odpowiedzi Redakcji.
P. J. Nowakowi w Czeladzi. Z nadesła­

nego materjahi nie możemy niestety sko­
rzystać, gdyż zamiast potrze,mych infor- 
toacyj, zawiera bezwartościowe morały i 
^wskazówki.

^nur.jrrn 'AVTr;n.'nr — n giuuuui rtnni.

Delegacja „Pracy Polskiej44 u Hząóu.
Do Warszawy udała się delegacja Zwią­

zków zawodowych (górników i metalowców) 
„Praca Polaka" w osobach pp.: inż. J. Ra- 
źniewekiego, inż. K. Dzierżanowskiego, Pio­
tra Gałęziew&kiego, Ign. Grudzińskiego, Ad. 
'switalskiego, Ant. Latowicza i Wlad. Żemły 
— celem przedstawienia wicejprom-jerowi Bar 
tlowi i ministrom pracy i opieki społ. oraz 
przemysłu i handlu — swych postulatów, wy 
rażonych w następującym mcmorjale:

Wobec gospodarczej sytuacji, jaka się 
wytworzyła w Zagłębiu Dąbrowstkieih, ma­
my zaszczyt przedłożyć, co następuje:

Fa>la drożyzny, która ogarnęła niemal 
•wszystkie dzielnice życia gospodarczego, 
spowodowała przez zwyżkę cen artykułów 
pierwszej potrzeby, zwłaszcza żywnościo­
wych, bardzo znaczne pogaszenie poło­
żenia rzesz pracujących.

Fali tej nie zdołał opanować również i 
Rząd i obecnie, Jak słyszymy, są w toku 
rewizje i zmiany płac urzę lniezych, taryf 
kolejowych i t. d.

Nie możemy również i my przejść do po­
rządku dziennego nad pogorszeniem poło­
żenia rzesz pracujących.

Jednakże uważamy za wskazano uzgod­
nić nasze stanowisko w rokowaniach z 
zainteresowanym przemysłem, które roz­
poczęliśmy w sprawie rewizji płac na na­
szym gruncie, z ogólną polityką gospodar­
czą Rządu, zwłaszcza w dziedzinie walki 
z drożyzną.

Prosząc o. wypowiedzenie się i udziele­
nie nam wskazówek, jednocześnie komuni­
kujemy, że uznaliśmy za potrzebę przeciw­
stawić się agitacji strajkowej, która wobec 
takiego stanu rzeczy znajduje dogodne po­
dłoże.

Uważamy, że zakłócenie życia gospodar­
czego w chwili obecnej mogtoby tylko 
spotęgować ogólne trudności gospodarcze 
i jeszcze więcej pogorszyć położenie rzesc 
pracujących, dlatego na innej drodze szu­
kając sposobów zaradzenie złemu, podję­
liśmy stosowną akcję przeciwko fermentom 
strajkowym wśród mas robotniczych Za­
głębia.

Jednocześnie podajomy do wiadomości, 
że nie z naszej winy, nie mieliśmy możności 
wziąć udziału w konferencji związków pra­
cowniczych i robotniczych, zwołanej z ini­
cjatywy Rządu.

Również jesteśmy pominięci i brak na­
szych pnzedśtew-ictoli w opiniodawczej Ra­
dzie Pracy, powołanej obecnie do życia 
przez Rząd.

W imię zasady równorzę-d,ności oraz w 
imię interesów rzesz naszych członków i 
zwolenników prosimy o zarządzenia w kie­
runku uchylenia powyższego przeoczenia.

Wiadomości ze Śląska.
Posiedzenie Sejmu śląskiego.

Na porządku dziennym wczorajszego 
posiedzenid Sejmu zńhjdowalo się trzecie 
czytanie noweli do ustawy o ochronie lo­
katorów.

Sprawa ta budzi w dalszym ciągu duże 
zainteresowanie wśród społeczeństwa — 
to też trybuny dla publiczności były szczel 
nie wypełniono ciekawymi.

Na wstępie posiedzenia poseł Janicki 
(Ch. D.) wyjaśnił losy noweli do ustawy 
o ochronie lokatorów i rozpatrywał po­
prawki, jakie wniosła komisja prawnicza 
i mieszkaniowa po drugiem czytaniu tego 
projektu noweli.

Poseł Sabass (kl. niem.) zabierając gto6 
w dyskusji nad poprawkami komisji do­
wodził, że ruch, budowlany nie jest tego 
rodzaju, jakby to sobie należało życzyć. 
Jest to w znacznej mierze wynikiem, że 
to'nia ki ustawa o ochronie lokatorów. 
Mówca stwierdza, że pobierane czynsze 
przez właścicieli domów nie są tej wyso­
kości, jak przed wojną. Rząd nie przyczy­
nił się w niczem, aby zmniejszyć głód 
mieszkaniowy i zabezpieczyć swoim unzęd 
nikom dach nad głową.

Klub mówcy głosować będzie za znie­
sieniem urzędów mieszkaniowych.

Poseł Machej (PPS.) obawia się, że 
wskutek zniesienia ustawy wzmogą się 
czynsze, śrubowane przez niesumiennych 
właścicieli domów. Mówca polemizuje z 
nosłem Sąhóewn.

W środę delegacja uzyskała posłuchanie 
u ministra pracy i op. sp. p. Jurkiewicza, któ 
ry zapoznawszy się ze stanowiskiem delega­
cji wyraził pewne zastrzeżenia co do tenden­
cji antystrajkowej „Pracy Polskiej" jak rów­
nież co do dążeń strajkowych innych oągani- 
zacyj, uważając Oba- stanowiska za przed­
wczesne i nie dość aktualne wobec tego, że 
sprawy powyższe wyświetli ostatecznie dal­
szy przebieg pert rak tacy j i wyn ik arbi trażu 
rządowego na Śląsku. Co do sprawy udzia­
łu dełegatów „Pracy Polskiej" w komisjach 
ankietowych i konferencjach Rządu ze zwią­
zkami zawodowemi w sprawach robotniczych 
p, min. Jurkiewicz oświadczył, że o samym 
Związku „Praca Polska" nie był dotąd po­
informowany, wobec czego wydał polecenie 
dyrektorowi diep. pracy p. Dreckiemu w spra 
wio przygotowania szczegółowego materjału 
o działalności „Pracy Polskiej", który to re­
ferat da mu możność wydania stosownych 
zarządzeń. Co do udziału delegatów „Pracy 
Polskiej" w opinjodawczej Radzie Pracy mi­
nister oświadczył, że sprawa powyższa zależy 
od inicjatywy prezydljum Rady ministrów bez 
ingorencji Ministerjum pracy i op. spoi.

Minister przem. i handlu p. Kwiatkowski 
oświadczył, że całkowicie w stosunku do o- 
becnego przesilenia, strajkowego podziela 
zapatrywania „Pracy Polskiej", uważa, że 
strajk w górnictwie byłby katastrofą gospo­
darczą i spowodowałby natychmiastową r 
utratę rynków zagranicznych. Co do sprawy 

: drożyzny i podwyżki płac p. minister zdekla­
rował się jako przeciwnik generalnych po­
dwyżek we wszystkich gałęziach, gdyż takie 
podwyżki wywołałyby na tych miastową falę 
drożyzny, jednakże sprawę podwyżki już o- 
becnie w górnictwie uważa za aktualną. W 
tej sprawie arbitraż n'a Śląsku określi stano­
wisko Rządu. Walkę z bezrobociem Rząd u- 
waża za możliwą tylko na drodze wzmożenia 
produkcji i eksportu. Co do udziału „Pracy 
Polskiej" w konferencjach ankietowych i Ra­
dzie opiniodawczej p. minister prayraekł swo 
je poparcie.
, Wczoraj zgłosiła się. delegacja u p. wice­

premiera Bartla, który delegował na kon­
ferencję z „Pracą Polską" szefa protok. p. 
Grzybowskiego, sam będąc zajęty. P. Grzy­
bowski przyrzekł przedłożyć p. wieepremje- 

; -rowi memocjał, wyjaśniając, że do Rady o- 
pinjodafrozej pracy zaproszono indywidual­
nie tylko kandydatów tych zrzeszeń robotni­
czych, które mają swoje odpowiedniki poli­
tyczne w Sejmie. Dla innych zrzeszeń zawo- 

i dowych nie uważa sprawy za zamkniętą, 
wobec czego zaproponował zgłoszenie na rę­
ce p.. wieepncmjora indywidualnych (naz­
wisk) kandydatów ze strony „Pracy Pol­
skiej".

Delegacja wczoraj wieczór wróciła z War­
szawy do Sosnowca.

Po replice posła Sabassa, marszałek od­
czytuje szereg poprawek, wniesionych 
przez kluby Ch. D., klub niemiecki i PPS.

Aby posłowie w poprawkach tych mo­
gli się zorjentować, marszałek zarządził 
półgodzinną przerwę, w czasie której klu­
bom rozesłane zo-stały odpisy poprawek.

Po wznowieniu posiedzenia, marszałek 
rozpoczął odczytywanie poszczególnych 
artykułów ustawy, nad któremi odbywa­
ło się głosowanie.

Odrzucono szereg poprawek klubu nie- 
miieckiega, przyjęto poprawkę Cb. D. W 
glosowaniu zatem ustawa o noweli do u- 
stawy o ochronie lokatorów została przy­
jęta 22 głosami przeciwko 17 glosom.

W ten sposób zniesione zostały urzędy 
mieszkaniowe i niektóre postanowienia u- 
stawy o ochronie lokatorów z zatrzyma­
niem urzędów rozjemczych w kaźddj.gmi­
nie.

Z kolei izba przyjęła sprawozdanie ko­
misji prawniczej w sprawie rozszerzenia 
ustawy o izbach lekarskich na wojewódz­
two śląskie.

Dłuższą dyskusję wywołała sprawa kre- • 
dytów dodatkowych dla województwa na 
1926 rok.

W dyskusji zabierali glos posłowie: 
Janicki, uzasadniający sprawozdanie ko­
misji budżetowej, poseł Pandt i ks. poseł 
Brzuska.Poseł SwtMfc (P?T,_ ..Dtert") 

je, aby z sumy 500.000 zł. wydzielono 
15.000 zl. dia emerytów starych na Ślą­
sku Cieszyńskim, pobierających obecnie 
znikomą emeryturę, o 50 proc, mniejszą, 
niż pobierają emeryci obecnie.

Ks. poseł Brzuska oponował przeeiwko 
asygnowaniu tej sumy na cel proponowa­
ny przez posła Szuścrka, zgłaszając po­
prawkę, aby sprawę emerytur zasadniczo 
potraktować i na ten cel wstawić specjal­
ne kwoty do budżetu na rok 1927.

W glosowaniu wniosek posła Szuścika 
został odrzucony.

Poseł Rumpfeldt (PPS.) omawiał spra­
wę asygnowania 15.000 zł. dla reemigran­
tów, powracających z Niemiec. Ludzie ci 
znajdują się w przykrych warunkach i na­
leży im przyjść z pomocą,

W głosowaniu ustawę w drugiem i trze- 
ciem czytaniu przyjęto.

Po załatwieniu dwuch drobnych spraw, 
posiedzenie Sejmu o godz. 7 wieczorem 
zamknięto.

L. H.

Teatr Polski w Katowicach.Repertuar.
Piątek, dtóa 17 b.m. ..Carmem“ (występ li­

powskiej, Warmińskiej i Gruszczyńskiego.
Sobota, dnia 18 b. m. „Żydówka" występ Iż- 

pom-skiej i St. Gruszczyńskiego.
Sobota, dnia 19 „Dom otwarty" w Nowym 

Bytomiu.
Niedziela, dmća 19 b. m. ,.Pa,iacc“ i tańce ta­

tarów połowieckich (wrsłęp GruazczTńskńego 
w Bielsku).

Niedziela, dmaa 19 b. m. ,Awit dzień i noc“ 
Tarnowskie Góry.

Wtorek, dmća 21 b. m. ..Madame Buttarfly".
Środa, doli 23 b. m. „Kcipcóuszrk" piretn js-

Występy gościnne w „Carmen" i „Żydówce".
W piątek, dnia 17 b. m. publiczność nasz*  

będzie nwała niezwykłą ucztę artyst-ycziuą, na 
którą się złożą występy luijświetnieiiseych ar­
tystów opory wamszawsikiej. Odegraną zostanie 
w tym dniu Bózełoiw»ka „Oammcn" w następu­
jącej obsadzie. ..Carmwn" Wanda Weemińska. 
Miatela-Hetena Lipowska, Don Jose Stanisław 
Gruszczyński. Już te same trzy nazwiska nie­
wątpliwie wrfwidtzą niebywałe dotąd zaintere-
s.7wainie się naszego miasta, a gdy dodamy w 
dalszej obsadzie pp.: Leszka Reycham. Mazanka 
i kapetaistoza Zunę, otoizymamy przedstawienia, 
którym się nie zawsze inógą poszczycić stolice.

Bilety wcześniej należy zamawiać telefonem 
Nr. 24-48.

Z komisyj sejmowych.
Na wczoraj zapowiedziane było posiedzę 

nie trzech komisyj sejmowych: socjalnej, 
agrarnej i oświatowej.

Posiedzenie komisji socjalnej nie odby­
ło się z powodu nabożeństwa, w którym 
wzięli udział członkowie komisji.

Odbyło się tylko posiedzenie komisji a- 
grarnej i oświatowej.

Na posiedzeniu komisji oświatowej, pod 
przewodnictwem ks. posła Brzuski rozpa­
trywano sprawę uregulowania emerytur 
dla tych nauczycieli, którzy przeszli w 
stan spoczynku przed zmianą suwerenno­
ści.

Postanowiono, aby sprawę tę przesłać 
do Sejmu do załatwienia w myśl śląskiej 
ustawy emerytalnej.

Rozpatrywano prośbę akademik ów-Gór 
noślązaków co do rozdziału st-ypendjów 
imienia Miarki i Stalmacha. Sprawę tą 
przekazano Radzie wojewódzkiej z opinją 
traktowania jej według słusomości.

Rozpatrywanie prośby nauczycieli po­
mocniczych o poprawę płac, odroczono 
do czasu nadejścia referatów ze strony 
chrześcjańsko - narodowego Związku na­
uczycielskiego.

Komisja domagała się rozbudowy szkol 
nictwa wydziałowego na Śląsku Cieszyń­
skim. ' , . .

Przedstawiciel wydziału oświeema w 
województwie oświadczył, że piany i or­
ganizacja -tych szkół przedstawione będą 
w najbliższej przyszłości Radzie woje­
wódzkiej.

Zjazd radnych — Polaków.
Centralny komitet wyborczy zwołuje 

na niedzielę, 19 b. m„ o godz. 12 w połu­
dnie w Radzionkowie, w saE p. Langra 
zjazd radnych — Polaków na powiat Tar- 
nogórski.

Referaty o obowiązkach radnych wygto 
sza posłowie na Sejmy: warszawski i ślą-

Posiedzenie komisarycznej Rady Miejskiej.
Jak już donosiliśmy, posiedzenie Rady 

miejskiej w Katowicach odbędzie się 20 
b. m. Na porządku dziennym znajdują się 
między innemi sprawy: besplatnego roz­
działu węgla dla biednych i pobierania po
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Zebranie Zw. Lud. Narodowego.
W poniedziałek, 20 b. m. odbędzie się 

w Katowicach zebranie kola katowickie­
go Związku ludowo-narodowego.

Ofiara bestjaistwa niemieckiego.
Jak donosi wczorajszy „Wanderer**,  je­

den z więźniów -politycznych - Polaków, 
przebywający w więzieniu niemieek-iem w 
Gliwicach, nie mogąc znieść szykan i tor­
tur, stosowanych przez władze niemieckie 
i osławionego oprawcę Heintzego — po­
pełnił samobójstwo przez zażycie jakiejś . 
trudem y. j

Stosunki w więzieniu w Gliwicach — I 
po ucieczce kilku więźniów Polaków po- | 
gorszyły się jeszcze znacznie i obecnie już 
wydają tragiczne owoce.

Napad na dworcu.
Onegdaj w nocy na dworcu kolejowym 

w Siemianowicach 20 osobników niezna­
nych naipadlo na inż. Szwajgla, Niemca i 
pobiło go dotkliwie tak, że ofiarę napadu 
musiano przewieźć do szpitala.

Zdaje sic, że napad ten ma tło osobiste.

Kradzież z włamaniem.
Do fi-nmy „Erbser" przy ul. Mickiewi­

cza 4, w Katowicach włamali się jacyś nie 
znani sprawcy i skradli z -kasy ogniotrwa 
łej, rozpruwszy ją uprzednio 1000 zło­
tych.

Kronika Zawiercia.
Magistrat i kina.

Swojego czasu na tem miejscu podno­
siliśmy z uznaniem stanowisko, jakie Ma­
gistrat zawiercki zajął wobec kin miejsco­
wych, w zrozumieniu, źe są one jedyną do 
stępną kulturalną rozrywką ludności, ob- | 
nióańąc do -minimum jrodatek od wido- i 
wisk.

Obecnie napotkaliśmy w tej dziedzinie ' 
mniej fortunny krok zarządu miasta. W 
chwalebnej skądinąd dbałości o skalę do­
chodów miejskich, chcąc ukrócić ilość bi­
letów darmowych, od których Magistrat 
oczywista n-ie pobiera podatku widowisko 
wego, odebrano przedsiębiorcom kinowym 
prawo dyspenowania biletami gratisowe- 
mi do własnych kin. Dbałość fę posunięto 
tak daleko, że prócz wohicgo wstępu dla 
starostwa, policji, prasy itp. — przysła­
no passe-partout dla samych... właścicieli 
kin.

To już trąci niemal krotocliwilą. Na bi­
lecie gratisowym -traci właściciel 80—90 
proc. — Magistrat 10—20 proc, ceny bi­
letu. Więcej zatem na ograniczeniach za­
leży tu właścicielowi. niż Magistratowi. 
Nie sądzimy, aby dla tych minimalnych 
różnic w dochodach miejskich wskazane 
było aż redukowanie prawa własności. 
Zważyć bowiem należy, że różne świad­
czenia, jak rozklejanie afiszów, rozdawa­
nie ulotek itp. honorowane są zwykle gra­
tisowym biletem dia podejmujących się 
tego wyrostków.

W cudzych piórkach.
Sąd pokoju w Zawierciu rozpatrywał 

sprawę Czesława Radosza, b. urzędnika 
Sądu Okręgowego w Sosnowcu. Radosz, 
znając stosunki w sąd-zie, po usunięciu go 
z posady grał wobec naiwnych włościan 
rolę sekretarza sądu, adwokata lub obroń 
cy prawnego, zależnie od okoliczności, de 
korując się różnem-i wstęgami, blaszkami 
i t. p., wyłudzając za pomocą tych rekwi 
zytów teatralnych większe sumy na obro­
nę, prowadznie lub przyspieszenia spraw 
sądowych.

Za symulacje te skazano Radosza na 8 
miesięcy więzienia. Nie było to dla niego 
nowiną, gdyż ostatnio odsiaduje karę za 
fałszerstwo podpisu.

Wyrodny syn.
Stanisława Gleznera. zamieszkałego 

przy ul. Paderewskiego 22, pobił na ulicy 
syn jego Mieczysław przy pomocy swego 
kolegi Seweryna Burzyńskiego. Całe zaj­
ście miało za tło porachunki rodzinne, któ 
re już parokrotnie młody Mieczysław 
Glezner starał się kijem załatwić. Okolicz 
ności te spowodowały przekazanie sprawy 
sędziemu śledczemu. Przykładna kara win 
na nauczyć młodzika szacunku należnego 
rodzicom.

Pnijjftraicie L. 0. P, P,

Okropny czyn spokojnego kolejarza.
W Łodzi przy ulicy Wapiennej 9 żarnie 

szkiwał 40-letni kolejarz (Sanisław Długo 
łędiski wraz z żóną i kilkorgiem dzieci. Zy 
cie tej rodziny robotniczej nie obfitowało 
w żadne wypadki. Długołędski .pracował 
na kolei, dzieci uczęszczał}’ do szkoły, zaś 
żona- prowadziła gospodarstwo. Od kilku 
dni jednakże coś się poczęło psuć w tein 
eichem gniazdku. Kolejarz stal się dziwnie 
smutny i nerwowy. Raził go każdy wię­
kszy strtk w mieszkaniu, a nawet krzyki 
dzieci.

W dniu wczorajszym Dlugolędski nie 
poszedł do pracy, a kiedy dzieci wybie­
gły na .podwórze a żona poszła do sklepu, 
wyciągnął brzytwę, wyostrzył ją i poder

Zycie gospodarcze.
Sprawa ssmarzaiiowycli podalKh inwosimych

Ministerjum spraw wewnętrznych w po 
roaiMni-emau z Ministerjum skarbu wprowa­
dziło zmianę ustawy o tymczasowem ure­
gulowaniu finansów miejskich.

Zmiana ta wprowadza zasadę, iż podat­
ki inwestycyjne mogą być pobierane w 
wyjątkowych wypadkach. Za wypadek 
wyjątkowy uważać należy nieodzowną po 
trzebę dokonania w danym roku budże­
towym wydatku na inwestycje, którogb 
związek komunalny nie może pokryć po

Kronika go
O GODZINY HANDLU. W Ministerjum 

pracy odbyła się w swoim czasie konferen­
cja, na której przedstawiciele handlu wy­
powiedzieli się w sprawie godzin handlu. 0- 
pinjc sfer handlowych okazały się do tego 
stopnia sprzeczne, że niemożliwe było opra­
cowanie uzgodnionego projektu ustawy. 
Wobec tego Ministerjum pracy zebrało tyl­
ko niezbędne materjały, które są obecnie 
uzgadniane na konferencjach wewnętrznych. 
Sprawa ta się przeciągnie, gdyż po opraco­
waniu ma-tenjału zwołana będzie jeszcze jed­
na konferencja porozumiewawcza. Głównie 
chodzi o zrównanie w prawach co do go­
dzin handlu sklepów spożywczych z .cukier­
niami i jadłodajniami, usunięcie z projektu 
rządowego przerwy obiadowej oraz wyeli­
minowanie niektórych kategoryj zakładów, 
jak to: fryzjerskich, fotograficznych i t. d. 
jako mających charakter przedsiębiorstw 
rzemieślniczych.

MENNICA PAŃSTWOWA WOBEC OB- 
STALUNKÓW PRYWATNYCH. Od dłuż­
szego już czasu eodrzień do dy-rokcji mennicy 
państwowej zwraca eię szereg osób prwat- 
nych z prośbą o wybicie różnej -ilości monet 
złotych w zamian za dostarczone złoto. Acz­
kolwiek ustawa przewidujo wykonywanie 
przez mennicę państwową obstałuników pry­
watnych, to jednak wskutek braku rozporzą­
dzenia wykonawczego minis-tira skarbu men­
nica państwowa żadnych zamówień prywat­
nych nie przyjmuje, ograniczając się dobicia 
monet 1 — 2 groszowych dda Banku Polskie­
go.

LICZBA DOLARÓWEK NIESPRZEDA- 
NYCH. Według ostatecznych obliczeń urzę­
dowych do dnia 1 grudnia r. b. sprzedano o- 
gó'em na terenie całego państwa 5 proc, pre- 
m jowej pożyczki dolarowej na sumę 3.831.960 
doi. z ogólnej sumy 3 miljonów dolarów. 
Pozostało więc do sprzedaży do’a-rówek za 
1.168.040 dolarów.

ZMIANA OPŁAT STEMPLOWYCH. Ol 
nowego roku wejdzie w życie nowa ustawa 
stemplowa, zawierająca zmianę opłat stem­
plowych od podań, a mianowicie opłata ta 
bez względu na ilość arkuszy od każdego e- 
goemp>.airaa podana wynosić będzie 3 zł. 
Załączniki podlegają opłacie 50 gr. od każ­
dego załącznika.

TERMIN SKŁADANIA PODAŃ O ZE­
ZWOLENIE NA WWÓZ. W poniedziałek, 
dnia 20 grudnia upływa termin składania po­
dań o pozwolenie na wwóz towarów regla­
mentowanych na pierwszy kwartał, tj. mie­
siące: styczeń, luty i marzec 1927 r.

PLAN BUDOWLANY NA ROK 1927.
W najbliższą sobotę odbędzie się posiedze­

nie Komitetu rozbudowy, poświęcone kwe- 
cstji opracowania programu budowlanego na 
r. 1927. Jak się dowiadujemy Rząd już w po­
łowie stycznia przyszłego roku ma udzielić 
pierwszej pożyczki na te cele i dalej będzie 
popierał nieb budowlany w kraju w rozmia­
rach o wiele większych, niż w roku bieżącym. 

żnął sobie gardło, Stal brzytwy zatrzyma 
ła się dopiero na kręgosłupie nieszczęśliwe 
go. Samobójca padł na ziemię bez naj­
mniejszego jęku.

Powracająca żona ujrzawszy męża w 
kałuży krwi wszczęła przeraźliwy krzyk. 
Zawezwano karetkę pogotowia ratunkó- 
wego, przed którego przybyciem wszakże 
samobójca skonał. Zwłoki jego zostały za 
bezpieczone przez policję do czasu zejścia 
władz sądowo-śledozych. Przyczyny samo 
bójsówa dotychczas nie ustalono. Straszli 
wy czym Dlugołędskiegp znanego ogólnie 
jako człowieka spokojnego i uczciwego, 
wywarł wśród sąsiadów przygnębiające 
wrażenie.

mimo całkowitego wykorzystania wszy­
stkich innych źródeł dochodowych.

Podatki te powinny być ustanawiane 
na oznaczony okres czasu-i na ściśle o- 
kreślonc cele inwestycyjne w formie do­
datków do poszczególnych podatków; ko­
munalnych zarówno samoistnych, jak i 
dodatków’ do podatków państwowych, do 
puszczonych ustawa z dnia 11 sierpnia 
1923 roku.

spodarcza.
NOWE ROZPORZĄDZENIE W SPRAWIE 

PRZEPISÓW BUDOWLANYCH. Zostało 
wydane rozporządzenie praez ministra spraw 
wewnętrznych w porozumieniu z ministrem 
robót publicznych w sprawie tymczasowych 
przepisów na obszarze b. -zaboru rosyjskiego. 
Rozponządizeniie powyższo określa władze 
upoważniono do wydawania orzeczeń i zarzą­
dzeń. w sprawie sporządzenia planów rozbu­
dowy. Władzami temi są: 1) w miastach nie- 
wydzśelonych z powiatów i we wsiach — 
starostowie; 2) w miastach, wydzielonych z 
powiatów, oprócz miast wojewódzkich — wo­
jewodowie; 3) w miastach wojewódzkich i 
w Warszawie — minister robót publicznych.

KARTEL NAFTOWY ROZBITY. W dru­
gim dniu toczących się obecnie we Lwowie 
obrad przemysłowców naftowych nie osiąg­
nięto porozumienia w sprawie przedłużenia 
umowy kartelowej, wobec coego obowiązy­
wać ona będzie wyłącznie do dnia 31 gru­
dnia br. W ten sposób rozbita będzie wskutek 
sprzeczności interesów poszczególnych frrm 
silna organizacja, która zwłaszcza w kierun­
ku ekspansji eksportowej mogłaby przynieść 
jKiństwu znaczne korzyści. W związku z nie- 
odnowieniem umowy kartelowej, zaniechany 
będzie również przypuszczalnie projekt- u- 
tworzenia wspólnego biura sprzedaży na eks­
port.

OGRANICZENIA ZBYTU WĘGLA W 
NIEMCZECH. Ograniczenia wewnętrznego 
zbytu węgla w Niemczech zarządzone przez 
państwowego komisarza węglowego, dobie­
gają końca kolo 15 grudnia. Natomiast pozo- 
etają w mocy wszelkie ograniczenia, tyczące 
się wielkich odbiorców, których zapasy wy­
starczają na więcej niż trzy tygodnie.

Z niełdy warszawskie! 
Ceduła giełdy warszawskiej z dnia 16-12. 

AKCJE.
Bank Dyskontowy 10.20, Bank Han­

dlowy 3.00—3.30, Bank Polski 82.50— 
82.25, Bank Zachodni 1.35, Bank Spółek
Zarobk. 5.50, Cerata 1.00, Kijewski 0.18, 
Spiess 55.00, Zgierz 0.65—0.70, Pol. Tow. 
Eelektr. 0.09, Elektr. Dąbrowa 16.00, 
Brown Boveri 1.90, Siła i Światło 21.75, 
Czersk 0.30, Gosławice 38.00, Michałów 
0.21, Cukier 2.90—3.08, Borkowski 1.16 
—1.19, Łazy 0.10—0.11, Węgiel 70.00— 
69.00, Polska Nafta 0.20, Pol. Przem. Naf. 
0.60, Nobel 2.20—2.17, Cegielski 13.50, 
Fitzner 16.00—16.50, Modrzejów 3.80— i 

,3.90, Norblin 94.50, Óntwein 0.23, Ostro- j 
wiecki 8.00—7.90—8.10, Parowozy 0.25, > 
Pocisk 1.15, Starachowice 2.08—2.13, Ur- ■ 
sus 1,20, Zawiercie 13.50, Żyrardów 10.50 
—10.60, Haberbusz 68.00.

WALUTY I DEWIZY.
Dolar 8.98, Nowy Jork 9.00, Londyn 

43.75, Paryż 36.20, Wiedeń 127.25, Pra­
ga 26.72, Włochy 40.55, Belgja 125.55, 
Szwajcarja 174.40, Holandja 360.90.

Tendencja dla akcyj i walut mocniej­
sza,

Kronika Olkuska.
Przed wyborami do Rady miejskiej.

Na ostatniem posiedzeniu Komitetu wyboa 
czego, miasto Olkusz podżietohe zostało na 
3 okręgi wyborcze, które mieścić się będą: 
1-szy w Magistracie, II-gi w szkole po­
wszechnej męskiej (przy ulicy Górniczej) i 
IH-ei w szkole powszechnej żeńskiej (pnzy 
alei Mickiewicza. W I-szym okręgu głosowi 
bęchu wyborcy od lit. A do J; w II od lśt. K 
do P, a w III-cim od lit. R do Z. Listy wy­
borców wyłożone będą w Magistracie od 21 
do 23 b. m. włącznie, od godziny 11 — 14 i 
od 17 — 20. Ogólne zebranie Komitetu wy 
borczego odbędzie się w sobotę. dnia 18 b. m.

Ofiara.

Zamiast więca na trumnę śp. d-na Józek 
Opalsklego, zmarłego w Olkuszu w dniu 5 
b. m., koledzy z gimnazjum żeńskiego w Ol­
kuszu przesłali 30 złotych na ceł, popierana 
przez śp. zmarłego, a 'mianowicie dla Korni 
tetu kasy wsparć podupadłych lekarzy oraz 
wdów i s;erot po lekarzach w Warszawie, na 
ręce d-na Ludwika Dydyiiskiego.

Pod adresem Magistratu.
Wobec zagrodzenia przez kolej przejścia 

przez stację, cały ruch pieszy z miasta do 
fabryki „Olkusz" skierowany jest na drogę 
od „Gwartka" do plantu kolejowego, przez 
który stacja Olkusz urządziła prowizoryczno 
przejście. Pominąwszy już fakt, że droga ta 
jest nierówna i piaszczysta, obok domu p. 
Szarfa wskutek spadku teronin utworzyło 
Się bajoro z wszelkich nieczystości, spływają 
cych z miasta. Ze względów zdrowotnych 
należałoby koniecznie zbiornik nieczystości 
usunąć, co dałoby się załatwić niewielkim, 
kosztem.

Doniosła uchwała gminna w Bolesławiu.

W dniu 12 b. m. zgromadzenie gminne v. 
Bolesławiu uchwaliło z pozostałości z budżc 
tu gminnego za rok 1926 przeznaczyć 2 ty 
siące złotych jako sufosydjum dla szkoły za 
wodowej w Skałce (w Bukownie). Uchwale­
nie tak wydatnej pomocy dla T. M. S. za 
wdzięczą ć należy ks. dziekanowi Jeziorakie 
mu w Bolesławiu.

Oświata pozaszkolna w Bolesławiu.

Rada gminna w Bolesławiu na posiedzeń ii 
w dniu 13 b. m. przy udziale przedstawiciel! 
inspektoratu szkolnego, p. Sawickiego, orae 
inspektora samorządni gminnego, p. Czar­
nieckiego. obradowała w sprawie oświaty po 
zaezkoilnej w gminie. Po wyczerpującej dy­
skusji postanowiono od nowego roku ortwn 
rzyć kimsa wieczorowe dokształcające i ni 
ten cel rada gminna wyasygnowała z pozo 
stałości z budżetu szkolnego za r. 1925 
1926, sumę zł. 500.

Niewidomy w kinie.
Żebractwo jest takim samym dobrynr 

bussinesem, jak i każdy inny. To też w 
„zawodzie1* tym bywają rozmaite „typy“. 
oraz rozmaite ,systemy handlowe**.  Jeden 
zdobywa sobie „klientelę**  przez wzrusza­
jmy wygląd, inny przez elokwencję, innj 
wreszcie przez zwyczajną symulację ka 
lectwa. Prawdiziwych kalek jest bardze 
mało. Bo i poco? Przecież nic łatwiejszego 
jak udawać kalekę!

Przed kilkoma dniami na ulicach Pary> 
ża zwracał ogólną uwagę pewien czcigo­
dny, poważny żebrak, j>osiadający przewie 
szony przez pierei szyldzik z napisem „Nie 
widomy**  i... najspokojniej w świecie czy 
tający gazetę! Wokoło niego zebrał si« 
tłum, wkrótce też zjawił się policjant. Pc 
między „niewidomym**,  a przedstawicie­
lem władzy wywiązał się następujący djs 
log:

— Pierwszy raz widzę niewidomego, 
czytającego gazetę!

— Nie jestem właściwym niewidomym 
lecz tylko jego zastępcą!

— Zastępcą? A cóż stałoby się, gdyby 
„właściwy" nie przybył do „pracy"': 
Dziura w niebie? Myśli pan może, że ps’ 
lament interwenjowałby w tej sprawie?

— Co to, to nie, ale współczesne meto­
dy handlowe wymagają, aby klijentów 
nie odzwyczajać od widoku ich „stałego*  
odbiorcy". Zastępuję dziś mojego przyj3 
cielą, który miał coś ważniejszego do ro 
boty!

— Ciekaw jestem, co?
— Poszedł do kina na Harolda Lk>y^ 
Odpowiedź ta wywołała huragany 

chu i... deszcz drobnych monet. .
Francuzi um-ieją n znać się na uraw«® 

wie dobrym doty cipie.
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Z całej Polski.
POLSKIE, CZY ŻYDOWSKIE MIASTO?

Miejski Urząd zdrowia wydał spis lelka 
rzy, zamieszkałych w Krakowie i upra­
wnionych do wykonywania praktyki le­
karskiej. Według spisu na 432 lekarzy o- 
koło 40 procent stanowią żydzi: jest ich 
160. Z liczby 432 lekarzy praktykuje 69 
kobiet, a z pośród nich 36 żydówek, czyli, 
że lekarki żydówki stanowią 55 pr. ogółu 
lekarek.

„SEKCJA ŚLĄSKA**  WE LWOWIE.
Lwów bardzo boleśnie odczuł wynik wy 

borów komunalnych na Górnym Śląsku i 
zaraz przystąpił do organizowania akcji 
pomocy dla Śląska. Grono ludzi z organi­
zowanych w Iwowskiem kole Zw. Obrony 
Kresów Zachodnich utworzyła „Sekcję 
Śląską**,  która ma zogniskować wę Lwo­
wie pracę na rzecz narodowego umocnie­
nia Śląska.

„Sekcja Śląska**  ukonstytuowała sl" w 
następującym składzie: przewodnicizącą 
wybraną została p. Helena Popielowa, se­
kretarzom redaktor Klaudjusz Hraibyk, ro 
ferencl: Janina Ruczajówna, p. Ludomira 
Nowicka, p. Mieczysław Gołąb, p. KaaL 
miorz Żurawski, dr. Jan Rogowski, adres 
biura: mieści się przy ui. Ossolińskich 10, 
II piętro.

Śpołeczństwo polskie powita niewątpli­
wie z całą życzliwością tę akcję, która po­
winna objąć także inne miasta Potoki,

RZEKOMY CUD.
Władze kościelne ostrzegają przed wy­

jazdem do Słupi, gdzie miał eię zdarzyć 
cud, wskazując, że aresztowano w Środzie 
zawodowego bypnotyzera Leonarda Bu­
kowskiego, który miał bezpośredni wpływ 
na wizjonerów i wizjonerki. Wizjonerów 
jest już obecnie aż 13. Rodzice względnie 
opiekunowie niektórych wizjonerów cią­
gną zyski z rzekomych „objawień1* Matki*  
Boskiej. C-ałą historję słupską uważa się 
za histeryczny objaw niezdrowej sugestji. 
Dzienniki donoszą, że napływ tłumów to 
.Słupi dzięki energicznym zarządzaniom 
władz policyjnych, został ostatecznie za- 
hamowany. Do pierwotnego miejsca rze­
komego jasnowidzenia, tj. do osławionej 
już czereśni w pobliżu sosnowego lasu — 
bronią dostępu patrole policyjne, skiero­
wując wszystkich do kościoła. Badanie 
jest w toku, należy też poczekać cierpli­
wie ostatecznej jogo decyzji.
ŚMIERĆ LUNATYCZKI W JEZIORZE.

Z Gniezna donoszą: Dnia 22 październi 
ka zaginęła 17-lctnia córka gospodarza 
p. Barca z Wiekowa. Wszelkie poszuki­
wania ze strony rodziny, wszczęte natych 
miast po oddaleniu się dziewczęcia, speł­
zły na niczem. Dopiero wczoraj rano dwaj 
mężczyźni spostrzegli jakiś przedmiot ply 
wający na jeziorze w oddaleniu 10 m. od 
brzegu: sądząc, że to jest zastrzelona 
dzika kaczka, poszli dalej i dopiero w dro 
dze powrotnej zatrzymali się nad jezio­
rom, wsiedli do lodzi i przybliżywszy się 
do pływającego przedmiotu rozpoznali w 
nim z przerażeniem trupa płci żeńskiej. 
Po wydobyciu trupa z wody przez ryba- ( 
ków pp. Baroowie poznali w nim swą cór 
kę Czesławę. Tragiczny ten wypadek wy 
wari na licznie zebranych świadkach gię 
bokie wrażenie. Przypuszczać należy, że 
zachodzi tu nieszczęśliwy wypadek, gdyż 
śp. Czesława okazywała objawy obłędu 
religijnego i była lunatyczką.
JAK SPRYTNY ICEK FEUERTAG WY 

PROWADZIŁ W POLE POLICJĘ.
Ignacy Feuerćag, liczący 19 lat, pomo­

cnik handlowy, ze Lwowa — wyjechał do 
Warszawy, lecz po pewnym czasie posta­
nowił powrócić do Lwowa, gdy jednak 
wszystkie pieniądze, jakie posiadał, roz­
płynęły się, wpadł na pomysłowy sposób 
odbycia bez pieniędzy podróży do Lwo­
wa.

Zgłosił się tedy w komisarjacie PT. w 
Warszawie i tam oświadczył iż jest ści­
gany przez urząd śledczy we Lwowie za 
współudział w oszustwie i przed areszto­
waniem umknął ze Lwowa lecz po namy­
śle pragnie-oddać się w ręce sprawiedliwo 
ści i prosi o odszupasowonie go do Lwo­
wa.

Przystawiony do Lwowa Feuertflg w 
trudniejszej znalazł się sytuacji, to też 
chwilowo „kręcił**  — rychło jednak przy 
znał się. iż z braku pieniędzy na bilet ko­
lejowy do Lwowa — wymyślił sposób do 
stania się bez pieniędzy do upragnionego 
celu. Był jednak tej myśli — jak zeznał—• 
iż tutaj zostanie wypuszczony na wolną 
stopę. Tymczasem stało się inaczej. Zo­
stał aresztowany za oszustwo i odsLawio 
ny do aresztów policyjnych.

Dyplomata niemiecki przemytnikiem
Donosiliśmy już o wykryciu w Poznaniu 

afery przemytniczej niemieckiego wicekonsti­
ki Schmidta i kupca Bortholda Jahnsa. Afera 
ta zatacąa coraz szórezc kręgi i lojalność 
Niemców w coraz jaskrawczem występuje 
świetle.

Okazuje się, że Niemcy uważają Polskę za 
kra;, w którym wszysko wolno, Spiawa sta­
je się coraz pikantniejszą, W toku dochodzeń 
okazało się, że w „bagażu dyplomatycznym**  
wiceikon-sula jmzewożonio z Niemiec również 
maszyny do pasania, marki .,Cpintmcntal“. 
Maszynami uprawiano regularny handel. Po 
cenie 50 dolarów kupowano maszyny „Cpn- 
tónental." i sprzedawano, po sto i więcej do­
larów, a więc z ładnym banko zarobk em. 
Lukratywnym handlem. zajmował eię kie­
rownik drukarni „Ptipcrodruk**.  Tow. z o. p., 
dawniej Goldberg przy ulicy Marcinkowskie­
go 6, Carl Jącob. „Papie.podr.uk “ ję.st własno­
ścią, protostamcko-liaikatystyczncgo „Yeroin

tta zaroili ot
W kronice'wypadków, tak niestety boga­

tej w szereg najrozmaitszych zbrodni, rzad­
ko wypada notować mord tak odrażający, 
jak teu, który zdarzył się we wsi Tenia- 
tyskach, w wojew. Lwowsklem.

Ofiarą zbrodni padł tam 19-letni Jan 
Metoyk, którego zamordowała matka przy 
pomocy swego kochanka i jego, brata.

Felicja Melnyk, lat 37, jest wdową już od 
kilku lat. We wsi Tentatyskaeh uchodziła 
za jedną z najmajętnicjszych.

Bogate gospodarstwo samotniej wdowy 
oddawna już nęciło 19-letniego Iwana Cbta- 
pa. Nie zrażał się tem, że Felicją Mćlnyk 
była

brzydka i ułomna
i udawał zakochanego po uszy.

Bez wielkiego wysiłku w nadzwyczaj krót­
kim czasie pozyskał wzajemność wdowy.' 
Zdawało mu się, że na drodze do ożenku 
nie 6toi już żalna przeszkoda, kiedy nagle 
dowiedział się, że syn Mełnykowcj Jan ka­
tegorycznie sprzeciwił się, by matka wyuzła 
za niego. Wielkie perswazje nie doprowa­
dziły do niczego.

Dzi.wnem też i bardzo rolojrznnom wydało 
się sąsiadom Malnykowej kiedy syn jej znikł

Melnykowa puściła wersję że miody Jan 
udał się do Tomaszowa na roboty. Wersji 
tej nie bardzo jednak wierzono, ponieważ

ta—w siii i prawokolor.
TAJEMNICZE ZNIKNIĘCIE GENERAŁA MONGIEWICZA.

Jeden z ostatnich numerów .rosyjskiego który rzekomo popełnił samobójstwo. Jedna- 
pisma „Rul“ przyniósł sensacyjną wiado- kowoż pogłoski tej nie można było dotych- 
mość o tajemniczem zniknięciu gen. Mongie- I czas . sprawdzić, faktem jest tylko tyle że 
wieża, jjjgża zautania w. k-. Mikołaja Miko- I gon. Monglewicz oi szeregu lat mieszkają- 
łajewicza i jednego z najwybitniejszych ofi- I cy w Par/żu, pewnego dnia znikną! bez 
cerów rosyjskiego sztabu generalnego. Przed : śladu.
niedawnym czasem w Paryżu rozeszła się' po- | Gen. Monkiewicz byl przed wojną ezefem 
głoska jakoby | rosyjskiego wywiadu wojskowego, będąc w

znalezione zostało ciało gen. Mongiewicza, I charakterze tym bezpośrednim zwierzchni-
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h (tir Innere Miseion”, na którego czele stoi 
' znany hakatysta pastor Kammel. Jaeob, rów- 
’ nież liakatysta, przyznał się do liaudlu prze- 

mycanemi maszyininii do pisania. Co lepsza, 
. wyjaśniał, że jest niewinny, gdyż maszyny 
j uzyskał za pośrednictwem ojca duchownego 
’ „Verein‘u fiir Innere Mfeeion**,  pastora Kam- 

mela. Pastor Kammel miał kupić maszyny 
w Berlinie i pozostawił jo tam w pewnem

• miejscu, skąd odbierał mtSszyny wicekonsul 
| Schmidt, by przewieźć je przez granicę.bez 
I cła. Pasto- Kammel, stojący na czele drukar-

ul, załatwiał oprawy kupna maszyn dlatCgO, 
j że Jacob z wlcekonsuicm Schmidtem nie znał 
I się na nich rzekomo.
• Ogółem stwierdzono przemytnictwo pięciu 

maszyn, które wpierw przewożono do pry­
watnego mieszkania pastora Kammcla.

Śledztwo w tej pikantnej sprawie nie jest 
jeszcze ukończone.

1 raiła do roli.
w gospodarstwie Mełnykowcj dość było ro- 
bpty. Ludzie możeby wreszcie zapomnieli ó 
Janie Melnyku, gdyby nie wypadek, który 
przeraził wszystkich. Dziewczyna, piorąća 
bieliznę w rzece, zauważyła w wodzie

trupa mężczyzny.
Na krzyk dziewczyny zbiegła się cala wieś. 

Po wyciągnięciu zwłok zebrani osłupieli. W 
topielcu poznano Jana Mcinyka. Na ciele je­
go znać było liczne rany. Jasnem bylo, żc 
Mcinyka uprzednio zamordowano i już tru­
pa wrzucono do rzeki.

Wnet zawezwano policję, która rozpoczę­
ła energiczne śledztwo. Wyniki jego były 
sensacyjne.

Do posterunku w Lubczy Królewskiej 
zgłosił się robotnik Majcher którego

zeznania zdemaskowały zbrodniarzy.
Dnia tragicznego Majcher, powracając do 

domu, zbłądził i w pdbliźu rzeki spostrzegł
2 mężczyzn i ułomną kobietę, którzy dźwi­
gali jakiegoś mężczyznę.

Melnykową nie mogła się już teraz wy­
pierać udziału w morderstwie. Zeznała, że 
przy pomocy kochanka swego Iwana i jego 
brata Pawła zamordowała syna siekierą, 
poczem we troje wynieśli go konającego z 
domu i wrtueili od' rzeki.

Zbrodniczą trójkę osadzono w więzieniu.

nBelgpol”
Sp. z ogr. odp.

SOSNOWIEC

kiem wszystkich rosyjskich agentów wojsko 
wych zagranicą. Po rewolucji gen. Monkie­
wicz emigrował dó Paryża, gdzie nawiązał 
kontakt z gen. K., jednym z -wybitnych człor 
ków
nielegalnej organizacji w armji bolszewickiej 

w Rosji.
Po tajemniczem zniknięciu gen. Monkiewicza 
mówiono o tem. jakoby popełnić miał on sa 
mobójstwo w związku że zdefra udawaniem 
przezeń pieniędzy państwowych. Podejrzaną 
jest jednak ta okoliczność, że wkrótce po u- 
kazaniu się pierwszych wiadomości o zni­
knięciu Monkiewicza, pisma znienacka prze 
stały na ten temat pisać. Pozatem stwierdzić 
należy, że pogłoska o rzekomom samobój­
stwie opiora się jedynie na liście gen. Mon­
kiewicza do gen. K., w którym MonkieWic: 
donosi, że

„odchodzi**  i prosi, by „go nie szukano**.
W związku z .taje-tnniezą tą his tor ją „Bul*  

■berliński przynosi artykuł anonimowego au­
tora, który pisze, że niedawno spotkał się w 
jednem z miast europejskich z pewną osobi­
stością, zbliżoną do sztabu generalnego armji 
czerwonej, od której dowiedział się szeregu 
bardzo ciekawych szczegółów, dotyczących 
afery Monkiewicza.

Państwo, z którem Monkiewicz był zwią­
zany, leży

na wschód od Niemiec.
Proszę sobie uprzytomnić dwa fakty: pt 

pierwsze Monkiewicz utrzymywał kontakt > 
organizacjami kontrrewolucyjnemu działają- 
ceni nielegalnie w Rosji, po drugie zaś w 
przeciągu ostatnich dwuch lat bólszówicy 

. wykrywali każdą nielegalną organizację 
i kontrrewolucyjną, jak tylko ta ostatnia na- 
' wiązywała kontakt z paryską białą centralą. 
| G-PU bardzo często konfiskowało listy niele- 
| galnych organlzacyj do centrali paryskiej, w 

których wskazywano na to,' że w Paryżu 
istnieć musi szpieg, działający na rzecz rządu 
sowieckiego, a na szkodę organizacyj kontr 
rewolucyjnych.

W swoim czar. wielką sensację wywołała 
wiadomość o

zagadkowym zgonie porucznika floty 
rosyjskiej,

SiiSrKa, jednego z najodważniejszych 1 dla 
bolszewików najniebezpieczniejszych agen­

tów kontrrewolucyjnych. Siarkowi udawało 
się od czasu do czasu jeździć do Ro^ji, gdzie 
zbierał doniosły bardzo materjał. Władze so­
wieckie domyślały’ się o istnieniu Skark.ą. nic 
mogły jednak przez dłuższy, czas wpaść na 
jego trop. Dopiero, kiedy Slark nawiązał kot, 
takt z centralą paryską, widocznie został 
z kadzony, gdyż już po kilku tygodniach
został w tajemniczy sposób zamordowany’ 

w Leningradzie.
„Nie wiem, co właściwie stało się z Mon 

kiewiezem" — mówi osoba, zbliżona do czer- 
i wónego sztabu generalnego, — bardzo jest 
! możliwe, że spotkam go w Moskwie, nie jest 
I jednak rzeczą wykluczoną, że istotnie Mon- 
’ kiewicz już nie żyje. Czy odebrał sobie życie 

czy też padł od kuli kontrrewolucjonistów, 
czy- wreszcie zabity został przez czerwonych, 
tego wszystkiego narazie nie wiem. W kaź- 
dym bądź razie stwierdzić, należy, że rękr 
Moskwy sięga bardzo daleko.1*

Ze świata.
JAK PRAGA ZWALCZA ŻEBRAKÓW?
Ponieważ stwierdzono, iż żebracy w 80 pro 

centach są , ludźmi zdrowymi, unikającymi 
pracy, magistrat m. Pragi zamierza rozsprze- 
dawać publiczności bloczki z kwitami jał­
mużny po 10 halerzy. Żebrak, obdarzony ta­
kim kwitem, udaje się do biura opieki j o 
trzymuje równowartość w pieniądzach, & ile 
zostanie stwierdzone na podstawie istnieją­
cych tam informacyj, że nie jest symulantem 
lecą jednostką, godną poparcia.

MUSSOLINI NIEMCEM?
Znana jest pasja germańska do przy­

właszczania sobie wielkich ludzi zagrani­
cy, jako wyrosłych z łona ich kultury lub 
poproeóu pochodzenia niemieckiego. 1 
tak, usiłują oni pseudo-wywodami udowo*  
dnić germański wpływ pochodzenia u Dan 
tego, Michała Anioła, Kolumba„Wita Stwc 
sza, Kopernika, a ostatnio zabrali się do 
—Mussoliniego! Dyrektor archiwum nie 
mieckiego paiistw., Dr. Sehafer, ogłasza, 
że Benito Mussolini pochodzi od .rycerzy 
niemieckich z Westfalji, od Hermana Mu- 
sełina z Wcilłburga. Rodzina «tą wśród wo 
jon njemiecko-włoskieh XIII stulecia nti ■ 
la wwwedrować do Włoch.

%25e2%2580%259ePapie.podr.uk
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KINO-TEATR
„UDZIAŁOWY"

TYLKO piątek, sobota i niedziela f|i ' •
19 grudnia 1926 roku 1 llMIIIHllflf

Wielce interesujący film erotyczny, ilustrujący | 51 | jfij gj 1110 Si
ważne konferencje mężów, poza plecami żon, |l||l HU 81 ■■ II
które przeciągają się do późnej nocy., p. t. iii

]• ,, Życiowy dramat w 9 wspaniałych akt.

|<] Cirinne Griffjth
IJU S, Conwaj Tearle.

co 
O E3 
z 3E

Od piątku 17 go do niedzieli 19 go grudnia.

Charle Chaplin 1 Jackle Gnojan R R 7 T) A Cii
779-3 w obrazie p. t. U *\  JLs L/

, Nad program! Nad program!

Ósmy cud świata W’”*’S "'“S;y4 “.eh?’1'1’'1' 
która ściąga ludzi z całego świata, wprowadzając widza nieomal 

w świat fantazji.

Żarówki elektryczne oszczędnościowe 
poleca najtaniej T-wo .PRZEWODNIK’ 

SOSNOWIEC, ul. 3-go Maja 23, Hotel „Yictorja-

Bank Udziałowy, sp. z ogr. odp.
w Dąbrowie Górnicze)

zawiadamia, ie w dniu 21 vm grudnia r. 1926 o godz. 12 w 
południe w lokalu Banku Udziałowego odbędzie się stoso­
wnie do § 12 statutu sprzedaż przez licytację niewykupio 
nych i nieprolongowanych we właściwym czasie zastawów 

lombardowych.
Sprzedaży podlegają różne przedmioty złote’ i srebrne, 

2370 szt. żarówek, 10 par bucików damskich i dziecinnych, 
1 maszyna do szycia, 2 maszyny do pisania systemu Under 
wood i Adler oraz 250 tuz. blatów na krzesła firmy Woj 
ciechów według następujących kwitów.

I OGŁOSZENIE.
W dniu 25 listopada r.b. na 

polach, należących do miasta 
Sosnowca, została zatrzymana 
błąkająca się krowa maści 
czarnej z białemi łatami, wy­
soka, młoda.

Właściciel krowy obowiąza­
ny jest odebrać ją z Mag stra- 
tu m. Sosnowca do dnia 23 
grudnia br. za zwrotem kosz 
tow utrzymania i ogłoszenia, 
gdyż w przeciwnym razie kro­
wa ta zostanie sprzedana z 

1 przetargu publicznego.
MAGISTRAT.

Sosnowiec, 7-Xll-1926r. 7756 2

I ll/yprzedaż starych win To- I 
kayskich wytrawnych i 

słodkich, win stołowych gro­
nowych i owocowych. — To­
wary kolonialne. — Pierniki 
— światło kościelne poleca: 
J Misiórski, Będzin, Kołłąta­
ja 30 _________ 7810
fjtomany, kozetki i materace do 

sprzedania Sosnowiec, Kołłątaja 
10, parter 7762
IZupię tokarnię od półtora do dwuch 

metrów Zgłaszać się Sosnowiec, 
Dekierta nr. 13. 7656 2 __

grudma sprzedam okazyjnie futro 
"1 dublony oraz fuzję. Sosnowiec, 
Ciasna 12 1 7807
Fortepian do nauki sprzedam tanio. 

Sosnowiec, Piekarska 6 parter.
7707

Nr. 115 
Nr. 171
Nr. 233
Nr. 246 
Nr. 251
Nr. 542
Nr. 553

Nr 594 
Nr. 600 
Nr 602 
Nr. 608 
Nr. 6 .8
Nr. 656 
Nr 7z3

Nr. 726 
Nr. 765 
Nr 775
Nr. 56
Nr. 59
Nr. 86 
Nr. Iw

ZARZĄD.

MĄKA NA ŚWIĘTA 
Zapis u KLUZY na święta nie mały 
Mąka i smalec i sok i migdały 
Wszystko co na święta je się na 

tem świecie 
U KLUZY w Dąbrowie tanio do- 
76 6 staniecie

ul. francuska, tel. 1-27.

OGŁOSZENIE.
Magistrat m. Będzina odda w drodze pisemnych ofert do 

wykonania budowę domu noclegowego przy ul. Krakowskiej.
Plany przeglądać można i otrzymać potrzebne druki 

ofertowe w miejskim Wydziale Budowlanym.
Oferty w zapieczętowanych kopertach składać należy 

w Wydziale Głównym Magistratu do godziny 12-ej 
dnia 2 7 • g o grudnia r. b.

Magistrat zastrzega sobie swobodny wybór oferty. 

7808 3 Magistrat.

Świeczki (zwykłe i stearyno­
we).— Ozdoby choinkowe.— 

Mydła toaletowe hurtowo 
sprzedaie 7768

Sffii tóijiaj T-wa „Siła”
Sosnawiec, Hue .Ilozwoiu".

rjo odstąpienia sklep z wyrobami 
cukierniczemi w Zawierciu na ul. 

Paderewskiego nr t-. 77 *6
Fuzię kurkową cal. 16 Bayarda oraz 

aparat telefoniczny Ericssona biur­
kowy tanio sprzedam, inż. Antoni No- 
w cki, Dąbrowa Górnicza, Kościuszki 
25 tel 8 ___ 78)5___
Sprzedam łanio futro męskie na el- 
<5 kach Wiadomość Kurjer Zachodni 
Sosnowiec.________________ 7795

Okazyjnie do spr edania lando lek­
kie, powoź nowy, 2 pary Sanek i 

siodło, iosnowiec, ul. Sienkiewicza 
nr. I _______________ 7793-3
/"kAKAZJA kupienia taniego i dobrego 
’ ' obuwia z powodu li.widacji in­
teresu Sosnowiec, sklep z obuwiem 
nr 41 wewnąfrz bal .Rozwoju’.

77*2  3

| Matrymonialne.

IZawaler ponad 30 lat kolefarz szu 
ka znalomości ze starszą panną 

lub wdową celem ożenku Oferty pod 
,R. B.“ Kurjer Zachodni Sosnowiec 

7809

7ginął wilczur z obciętym ogonem, 
*-• wzrost średni, na karku znak z 
obroży. Proszę odprowa izić za nagro­
dą Czeladź, Miiowicka, restauracja.

77.S8

Ogłoszenie.
Sekwestrator przy Lizędzie Skarbowym podatków i o- 

płat Skarbowych w Sosnowcu podaje do wiadomości publicz­
nej, ze w dniu 21 grudnia 1926 r. odbędą się licytacje w 1. 
terminie Da pokrycie należncści Skarbowych:

1) w Sosnowcu ul. Modrzejowska nr. 37, o godzinie 10 
rano u Henryka Kwiatka. 2) w Sosnowcu ul. Sławkowska 3 
o godzinie 11 rano u Dobrowolskiego Adama. 3) w Sosnow­
cu ul. Modrzejowska nr. 29 o godzinie 12 rano u Chaima Me- 
nna. 4) w Sosnowcu ul. Wawel nr. 4 o godzinie 1 w połud­
nie u Władysława Stratilato.

Spis i szacunek ruchomości naznaczonych do sprzedaży 
można przejrzeć codziennie w Urzędzie Skarbowym u Se- 
kwestratora między 9 i 10 rano.

Sosnowiec 13 grudnia 1625 r.
7786 Seawestrator B Sobczynski.

UZDROWISKO

Pieskowa Italii
Poczta Skała pod Bicowem.

Pensjonat na sezon ztmo-^ 
wy od siedmiu złotych, g

•I

Wódki i likiery. Towary 
koionjalne i spożywcze 

najtaniej kupisz w sklepie

E. ZIELENIEC 
HALE .ROZWOJU- (druji sklep od 
Tel. 6.20. rogu) Tel 6.20.

7799

Posady i prace.

DONA do dwojga małych dzieci 
potrzebna zaraz na wyjazd. Zgło­

szenia z podaniem wieku, odoisami 
świadectw składać w administracji 
Kurjera Zachodniego Sosnowiec.

__  7721 ___ 
potrzebny pracownik fryzjerski Sos- 
* nowiec ul. Nowopogońska nr. 29 
Wł Drynalak.7781

Lokale.

| Zgubione dokumenty. I

ogłoszenie.
Sekwestrator przy Urzędzie Skaroowym podatków i o- 

płat Skarbowych w Sosnowcu podaje do wiadomości publicz­
nej, że w dniu 20 grudnia 1926 r. odbędą się licytacje w II 
terminie;

1) w Sosnowcu o godzinie 10 rano u Stefana Ostałow­
skiego przy ul. Sławkowskiej nr. 3 i 2) w 1 terminie o go­
dzinie 12 rano w Modrzejowie przy ul. Henryka 14 w młynie 
Klejnera i Szaifa na pokrycie należności Skarbowych.

Spis naznaczonych do sprzedaży ruchomości i szacunek 
takowych można przejrzeć codziennie w Urzędzie Skarbowym 
u Sekwestratora Sobczyńskiego między 9 i 10 rano.

13 grudnia 1926 r.
7'86 Sekwestrator B. Sobczynski.

NA GWIAZDKĘ!
Książki dla młodzitżv dziec , ozdo­
by na cho.nkę, albumy poleca 
Księgarnia . ■'(iloma" Sosno­

wiec, „H«le uozwoiu".
Tel 8-3S 7763 Tel. 5-36.

| Broiroe ogłoszenia. |

Kupno i sprzedaż.

Na gwiazdkę harmonje, mandoliny, 
skrzypce, smyczki, gramofony pły­

ty, klarnety, pikole najtaniei cosno- 
wiec. Kościelna. KopeC. 7757

Nakopane — Cieszynianka, pensfo- 
nat pierwszorzędny pod n >wym 

zarządem poko>e słoneczne, suche i 
ciepłe. Wikt wykwintny na maśle. 
Klijentela chrześijańska Towarzystwo 
doborowe Ceny pr ystępne. 7677 1

ZAKOr ANE — pensjonat .LENA’ — 
Chramcowki — nowowybuduwa- 

ny — poleca ookoie słoneczne z we­
randami Kuchnia smaczna. Cenv przy­
stępne, 774->

DO wynajęcia dumek przy ulicy 
Żytniej w Pogoni składający się 

z 2 pokoi, kuchni i przedpokoju. Wia­
domość w adm. Kurjera Zachodniego 
Sosnowiec. 77 4

/"•zapelski Majer zgubił książkę woj- 
skową wyd. przez PKU Sosno­

wiec 7711
Dinek Franciszek zgubił książkę Ka- 

sv chorych wydaną przez kop. 
.Flora*  78)1
IZuszczyński Ignacy zgubił legity- 
“ rnacię zasiłkową wydana przez 
magistrat m. Będzina. 7809 
M tręga Wincenty zgubit książeczkę 

Kasy ch rych wydaną przez kop 
.Reden*.  7802
D-włowi tamawssiemu skradziono 
r portfel zawierający książkę woj­
skową wydaną przez PKU Sosnowiec 

7784
Dawcl Wojtowicz zgubił książkę 
* wojskową wyd. przez PKU Sos­
nowiec _______ 7769 
Antoni C sielski zgubił portfel za- 

w era ący dowód osobisty, wy­
dany przez star Będzin i legityma­
cje bezrobocia, wydaną przez PUPP. 

7783-3

| Nauka i wychowanie.

Gtenografjl wyucza darmo, listów- 
nie. Redakcja Stenografa, Poisz le­

go, Warszawa Szcsysia 12. _ 73540

Stani-ław |ózeI Malesa zgubił do- 
wóJ osobisty, w,dany przez gm. 

Goionóg i dowód osobisty, wydany 
przez PsiU Sosnowiec, 779: 
Oaweł Wocka unieważnia zgubione 
Ł dowody wojskowe, wydane przez 
PKU będzin _____ 7785-3 
Iakub Buleslaw Mękwiński zgubił 

wyciąg z ksiąg ludności, wydany 
jBzez_^m;_Gidie______^>777^_^ 
Sani sław iNuwaz zguou duwod o- 

subisty, wydany przez starostwo 
oę.zinsk.e. 7779-3 _
yblgniew GąsiOrowski zgubił świa- 
" dectwo ukończenia 6 ciu klas 
gimnazjum Realnego w Będzinie.

7736-2

CENT PRENUMERATY:
Prenumerata miesięczna z odnoszeniem do domu 

lub z przesyłką pocztową 
5 Zł. 50 cjr.

Prenumerata zagraniczna miesięcznie 5 Zł. 
Cene egzemplarza 20 groszy.

Sosnowiec:

Przed tekstem (1 strona) za wiersz mm. 1-łamowy 50 gr. 
W tekście.................................................... . 35 .
Za tekstem ....... . . . 15 .
Nekrologi w tekście, za wiersz mm. 1-łam. (do 50 wierszy) 15 gr- 

. .. . . . . (do80 . )25 .
i . .. . . (dolOO . )30.
. ..... (ponad 100 w.) 35.

---------------- 1-------------------------------------
CENY OGŁOSZEŃ:

Drobne ogłoszenfa JO groszy za wyraz. Najmniej 1 zł. 
Matrymonialne 15 gr. za wyraz. 

Ogłoszenia ozdobne i tłustym drukiem podwójnie. 
Zagraniczne 100 proc, droższe.

W numerach niedzielnych i świątecznych ceny o 25 proc, droższe 
Za terminowy druk, oraz za przestrzeganie miejsca ogłoszeń, 

administracja nie odpowiada.
Każda nowa podwyżka obowiązuje już wszystkie przyjęte ogłoszenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadomienia.

REDAKCJA: Piłsudskiego Nr. 4. Telef. Nr. 64. 
ADMINISTRACJA: Dęblińska Nr. 1. Telef. Nr. 73. Katowice: REDAKCJA I f ul. Gliwicka Nr. 3. 

ADMINISTACJA i (Telefon Nr. 23-04.)

Filie i agentury własne: Będzin, MtHmtiljl 7. — Dąbrowa, Sstesfejt 8. ttlef. 1-25. — Zawiercie, 3-jl Mija 17. — Grodziec, Igiiiiskl. 
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